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Kraków 20 sierpnia.
K westya Sundu występuje od czasu do 

czasu w dziennikach: nie wiemy czy z braku 
innych ważniejszych, czy też że się nią. rze­
czywiście trudnią w tej chwili gabinety. C zy­
tamy w jednym z półurzędowych francu­
skich organów długą w tej kwestyi rozpra­
wę. C a ły  historyczny jej wywód mniej jest 
zajmujący jako już dostatecznie znany. Spo­
sób jej rozwiązania ma nastąpić zdaniem te­
go dziennika powszechnym traktatem: wy­
daje on się rzeczywiście najkrótszym a na­
wet najloiczniejszym sposobem, bo szczegó­
łow e traktaty Danii z każdem państwem 
morskiem musiałyby być jednobrzmiące. 
Nikt bowiem niechciałby przyjąć gorszych 
warunków od tych, na jakich już jedno pań­
stwo poprzednio układ zawarło. Chodzi 
wszakże o t o ,  czy cło  zostanie za jednym 
razem spłacone, czy też pozostanie cłem  ale 
opłacane będzie nie już jak dawniej w E l-  
senór lecz dopiero w porcie, gdzie okręt za­
winie, to jest w miejscu przeznaczenia do 
jakiego dążył. Spłata ryczałtowa zdaje się 
mniej przedstawiać trudności, i za mą podo­
bno przechyla się Francya, ale opinia - n- 
glii w tym względzie będzie podobno prze­
w ażna, jako państwa, które ta sprawa w Eu­
ropie najwięcej obchodzi.

Mówimy w Europie, bo jak wiadomo g łó ­
wny opór w yszed ł od Stanów Zjednoczo­
nych, i sprawił, że kwestya ta załatwić się 
musi do czerwca roku przyszłego. Ten ter­
min bowiem położyli Amerykanie i zape­
wnie od niego nie odstąpią. Przedłużenie 
już roku jednego było niespodzianką, któ­
rej sobie zaprawdę Dania p o w in s z o w a ć  
może.

gorespondencya G nsu .
P f t r y ż  I d  sierpnia.

W czorajsza uroczystość napoleońska odbyła się skro­
mnie, cicho i przy niewielkim ścisku ludu. Rząd po­
kazał sie oszczędnym , a  lud znużonym  upałem  paruty- 
godniowym. Od czasu w ybudowania pałacu wystaw o 
wego, zabaw y ludowe zostały  przeniesione z poi eli 
zejskich na esplanadę Inwalidów. Na tej to esplanadzie 
i na placu rogatek tronowych odbyły się zabaw y, z ło ­
żone z teatrów pantomimowych, z mats de cocagne, 
z balonów itd. Wieczorem illuminacya była piękna, lecz 
prosta, illuminacye prywatne były skromne. Tego chciał 
widocznie rząd. Rewii nie było. Zapowiedziana na ju ­
tro rew ia gwardyi narodowej została odw ołana, z  przy- 
czyny upslu . Ccsflrz udzielił trochę łask  skazanym za  ro- 
żne przewinienia; w wilią uroczystości przyjm ow ał w St. 
Cloud pow inszow ania prawie samych ministrów. Cesarz 
nie chciał widać przerwać swych wakacyj i me chciał 
urzerwać w akacyj, które za jego przykładem dał sobie 
cały św iat paryzki. Nigdy nie widziałem w letnim P a­
ryżu tak szczelnąj próżni jak  te a o r o  jj- ę . ,
" W wilią uroczystości napoleonskiąj pr , J

dał wielki obiad dla księcia Pelissiera, g
samego dnia Cesarz dał tytuł k s i ^ a  M alanow y. W e 
dług ortografii francuzkiej m arszałek Pehssier  ę

Dug de Malaków, według ortografii rosyjskiej powinien 
się zw ać Due de Malachow. Nadany mu ty tu ł nie 
może obrazić R osyi; mógłby chyba obrazie sukcesorów  
kupca Małachowa, który wystaw ił cytadelę tego na- 
zwmka

U stały nierozsądne bąjki o rozdziale m inisterstwa o- 
świecenia. Cesarz mianował ministrem t^j wielkiej ad­
m inistracji P- Rouland, prokuratora jeneralnego przy 
paryzkitn sądzie apelacyjnym.

Minister Fould otrzym ał miesięczny urlop i dzis wy­
jeżdża  do Pau.

Cesarstwo wyjadą do Biaritz pojutrze. Zapewniam  
w as, że Cesarz je s t zdrów  i że odkryw a tylko drugą 
stronę swego charakteru, to je s t pogardę ceremonii, któ­
rych ju ż  nie potrzebuje. Cesarz je s t widać za system em  
angielskim to je s t za  wielkiemi ceremoniami, kiedy tego 
w ymaga polityka, a potem za  prostotą życia. System  
ten przypada do sm aku Francuzom , znużonym ilumina- 
cyami i fajerwerkami.

Zaonegdąj Cesarz przyjął w St. Cloud barona Brun- 
nowa, który mu doręczył insygnia orderu śgo Andrzeja. 
Była to internacyonalna formalność. Ostatnia Revue des 
deux Mondes tak ocenia dzisiejsze położenie E uropy: 
Europa ma pokój, nikt nie chce wojny, ale pomimo 
tego Europa czuje niezdrowie (m alaise) i tego nikt za­
taić nie może. Morning-Post mówi prawie toż sam o, 
tylko w yraźniej; lęka się on nowej wojny i radzi ary- 
stokracyi angielskiej, aby studiow ała politykę zagrani­
czną. Z okazyi nieporozumień o wyspy wężowe, któs 
nazw ał Anglią praw dziw ą w yspą w ężow ą i słusznie. 
Polityka tego narodu przypomina Kartaginę. W e wczo- 
rąjszych Dóbatach p. St. Marc Girardin spoglądał, jak  
prawdziwy polityczny artysta na starania się Rosyi o 
podniesienie swego w pływ u drogą zręczności i giętko­
ści. P. St. Marc Girardin ograniczył się w sw ych uw a­
gach do samąj Turcyi, ale Sun uwagi dopełnił opisu­
ją c  demonstracyą dyplom atyczną Rosyi w Szwecyi i 
Norwegii. Zachód zna dążność Rosyi, ale zna również 
jćj obecną słabość. Jeżeli nic nowego nie ząjdzie na 
zachodzie, R osya będzie um iała używ ać długo takich 
dyplomatów pojedynczych ja k  Buteniew. Mówią, że 
jeżeli nie ziszczą się pewne rachuby, Cesarz Napoleon 
zrobi ak t, który zneutralizuje urok koronacyi moskiew­
skiej w świecie rojalistowskim.

Świat rojalistowski w Paryżu zajm uje sią podróżą 
Thiersa do Hamburga i Ostendy i konfereneyami jakie 
ma z  familią orleańską, ale nic dobrego z nich nie wró­
ży, z przyczyny wyraźnego rozdziału dwóch gałęzi fa­
milii Burbońskiej. Thiers nie je s t za skojarzeniem, a 
w braku skojarzenia legitymizm pozostąjąc w sojuszu
z Cesarstwem rządy cesarskie utwierdzi. Ogromna wię­
kszość biskupów francuzkich je s t rojalistow ską i prze­
ciwną Umversowi, ale i biskupi dzielą się na Orlean.-
stów i legitymistów. ™  ™
z zachodów i rachują prawie M  sam  K® szciM cm . 
Trzeba jednak być p rz y g o to w a n y m że pełno^ nosc Hra- 
hieeo Paryża podniesie agitacyą w partyi orieamstow-ą  i

i -
ZX K ) Y  r l e C e ^ a n c u z c y ,  angielscy, sardyń- 

j  , . inwrskim wielki obiad dla uczczę-2 z a l g l  w Ł w y c h  lekarzy, którzy robili kam pani,
krym ską. _________

P a r y *  16 sierpnia.

kuł o partyach katolickich ^  Montalemberta,ŁfflT vSn&E&t? BSKft

vue Contemporaine, kopijow ał bez wspomnienia nazwi- 
p. E ugeniusza Jung, autora dzie ła : Henri 1* 

ecrivain.
W  Revue des deux Mondes p. Delavaeau ogłosił a r  

tykuł pod tytułem : Literatura i wojskowe życie rosyj­
skie. Jes t to zdanie spraw y z rozm aitych prac rosyj­
skich i opisów kampanii krym skiej. P . Delaveau pisze 
przychylnie dla Rosyi i unika kw estyj drażliw ych. Nie 
napom knął on wcale dlaczego w ojsko rosyjskie poka­
zało się mniej walecznie r. 1855  aniżeli r. 1812 . Ofi­
cerowie, którzy wrócili z Krymu m ów ią, że katoliccy 
żołnierze rosyjscy zapewniali na spowiedzi, iż do ża ­
dnego katolika nie strzelali...

P . Andrzej Papadopulo Vretas, konsul grecki w W ar­
nie, ogłosił w Paryżu dzieło pod ty tu łem : Bulgarya 
dawna i nowa. Słowianie T urcy opuszczają w szelką 
myśl opierania się na Rosyi i rachują tylko na zachód, 
mianowicie na Franeyą. T rudno, aby p. Buteniew po­
trafił zmienić to usposobienie.

Papież broni energicznie interesu katolickiego no- 
syi i domaga się nie trzech lecz pięciu biskupów, uzi- 
wię s ię , że broszura p. Gagarina mogła zrobić w raże­
nie w poznańskiem.

Przeczytałem  prawie w febrze 14ty tom historyi 
Thiersa, ząjm ujący dw a rozdziały: Moskwa i  Berezy­
na. Autor tłum aczy w tym tomie całe sw e widzenie 
rzeczy. Potępia on a ry stok racyą , szydzi z ducha sąj- 
mikowania, ale podnosi w ysoko żołnierzy, którym da- 
wuięj sprawiedliwości nie oddaw ał. Thiers pokazuje 
ciągłe bohatyrstw o żołnierzy i nie nudzi go pow tarza­
nie tych samych a  najw yższych pochwał. Jako kon­
trast miejscowy, autor pokazuje wielkość charakteru 
arystokracyi rosyjskiej i jej przypisuje ocalenie Rosyi. 
Thiers w yw yższa politykę Napoleona r. 1 8 1 2 , która 
dała pisarzom rosyjskim powód do głoszenia w ygo­
dnych dla Rosyi teoryj. Polityka ta  nie była niechętną, 
lecz była oględną, zastosow aną do ówczesnego poło­
żenia Europy. Thiers powiedział otw arcie coby mógł 
zrobić Napoleon, gdyby był nie m usiał pokazać się o- 
ględnyin, i to co powiedział je s t trafnem. Oględność 
postępowania byłaby mogła być napraw ioną przez zw y- 
cięztw a, ale niestety Napoleon popełnił ogromne błędy 
i żaden prawie manewr mu się nie udał. Thiers gani 
w ypraw ę r. 1 8 1 2  dla tego, że zrobił j ą  Napoleon sam  
jeden, albowiem z niepewnymi aliantami. Thiers je s t 
zdania, że trzeba było szukać bitwy nad W is łą , tj. 
czekać zaczepki. „Rosyanie, mówi on, są  niezwycię­
żonymi dla zdobywcy i mogliby być pobici tylko przez 
E u ropę , szczerze skojarzoną w interesie swej niepo­
dległości*. Nie można nie zgodzić się na zdanie 
Thiersa, ale także nie można nie zwrócić u w ag i, że 
koalieya jakiej pragnął autor była gotow ą r. 1854  i że 
tego razu  zniweczyła ją  Anglia. T hiers powinienby 
powiedzieć w  ostatnich tomach czy trzecia koalieya je s t 
potrzebną.

O brachow ano, że liczba dezerterów rosyjskich wy 
nosi 2 5 0 0  żołnierzy. Połow a tćj liczby znąjduje si„ 
w Turcyi, a  druga połow a w Korsyce. Dezerterzy któ­
rzy się znajdują w  Korsyce, będą zapewne posłani do 
Algieryi jako koloniści. Niechcą oni służyć w  żadnem 
w ojsku.

W ied eń  10 sierpnia. Czytamy w Koresponden- 
cyi Austryackiij z wczoraj wieczora: „Dzisiejszy 
obchód urodzin J. C. K, Apostolskiej Mości, stanowi 
i teraz jak zawsze we wszystkich częściach monar­
chii pewien dział wdzięcznego radosnego wspom­
nienia. Uroczystość religijna, odprawiona tutaj z po­
wodu tego dnia świątecznego, spowodowała liczne 
pobożne i serdeczne modły, które wzniosły się do 
Przedwiecznego, aby piękny ten dzień mógł długo 
się jeszcze ponawiać, na pociechę i pomyślność lu­
dów berłu cesarskiemu powierzonych. Pobożne te

modły znalazły niezawodnie wszędzie odgłos na ob­
szernym przestworze monarchii. Oby błogosławień­
stwo Opatrzności widocznie czuwające nad życiem 
ukochanego władcy, meopuszczało go przez długie 
lata. Pod silną jog0 dłonią Austrya podniosła się 
z ciężkich zagrażających zamętów potężniejszą niż 
kiedykolwiek nią była i zajęła stanowisko wszędzie 
poszanowanie wzbudzające. Przy mejednój sposo­
bności Cesarz to Austryacki umiał spokojną poje­
dnawczą ręką rozpędzać burze, które groziły za­
kłóceniem na długie lata pokoju V ^zechnego . 
Ale i dzieła pokoju, pracy, uporządkowanego po­
stępu widocznie kwitną pod jego P J I Y i 
rzem. Słusznie z dumą możemy P0^* . ’ „i  ^_
tej kolei Austrya posuwa się naprzód z r ą 
ględnością jak energią i pośpiechem, wszy  
dobrodziejstwa dzień dzisiejszy przynosi na 
na pamięć wszystkim wiernym poddanym, i dla -  
go pod każdym względem zdolny jest stanowić 
wzniosły punkt spoczynku dozwalający obejrzeć się na 
świetną przeszłość i spojrzeć naprzód wesoło z bez- 
piecznem oczekiwaniem w zbliżającą się przyszłość .

Obchód urodzin J. C. Mości odprawił się wczoraj 
w stolicy nabożeństwem solennem w kościele kate­
dralnym ś. Szczepana. Celebrował kardynał książę 
arcybiskup wiedeński. Na nabożeństwie znajdowali 
się obecni na teraz w Wiedniu ministrowie i radzcy 
państwa, namiestnik Niższej Austryi, wyżsi urzę- 
duicy i wojskowi, rada miejska z magistratem i 
wielka liczba pobożnych wszelkiego stanu.

  Do berlińskiój Bórsen Ztg piszą pod d. 14
b. m. z Wiednia o reorganizacyi politycznej w Au­
stryi, co następuje:

Statuta reprezentacyj krajowych, które jak już 
dawniój pisałem oczekują tylko na najwyższą sank- 
cyę, niebawem po jej uzyskaniu którego się spo­
dziewają ogłoszonetni będą. Najwyższe pismo wła­
snoręczne z d. 31go grudnia 1 8 5 1 , które po wy­
kazaniu niewykonalności ustawy państwa, wytknęło 
te zasady, według których ustawa każdego z oso­
bna kraju koronnego ma być urządzoną w prawnej 
swojój reprezentacyi. Zarazem położone zostały nor­
my organizacyi sądowej, wedle której ta część ad- 
ministracyi państwa weszła w życie, gdy natomiast 
zap ro w ad zen ie  ustaw gm innych  o czek u je  jeszcze 0- 
g ło szen la  postanow ień  u rząd za jący ch  szczegóły. Co 
się ty czy  rep rezen to w an ia  k ra ju , w zm iankow ane naj- 
wyższe pismo z d. 3 1 g o  grudnia 1851 zarządziło, 
że wydziały obradujące ze szlachty osiedlonej z wię­
kszych i mniejszych właścicieli ziemskich i z prze— 
mysłowości mają być przydzielone do kżdego na­
miestnictwa. W  wykonaniu tej najwyźszój woli i po 
ustaleniu ogólnych postanowień wypracowane zosta­
ły  statuta reprezentacyi krajowej i po przejściu prze­
pisanych instancyj doszły do ostatniej to jest do 
właściwych władz najwyższych krajowych, poczem 
nastąpi najwyższa sankeya i ogłoszenie. Co się ty­
czy samychźe statutów krajowych, reprezentacya ich 
składa się naprzód z ogólnego zgromadzenia krajo­
wego, do którego powołani będą wyżsi urzędnicy 
krajowi i kościelni, przełożeni korporacyj ducho­
wnych , szlachta dziedziczna wpisana w księgi dla 
których przepisane będą pewne wymagalności i W®' 
runki uzdolnienia pod względem własności ziemskiej, 
urzędnicy uniwersyteccy, miasta niegdyś uprawnio­
ne do reprezentacyi i teraz takowe ogłoszone, t*-  
dzież członkowie wydziału krajowego. Reprezenta­
cya krajowa zwoływaną będzie za każdym raze™ 
przez Cesarza i dawać będzie oninie swoje w prze " 
miotach przedłożonych sobie. Szlachta dawniej s 8 
nowa używać będzie mundurów dawniejszych.

Co się tyczy wydziału krajowego urzędują 
lobok reprezentacyi krajowój, takowy 8k*a

C Z Ę ŚĆ  H T E M C K O - M tT T Ś T T C Z U A . 

TYGODNIK WARSZAWSKI-
xxxm.

Kościół w Mokotowie —  Żniwiarki —  Szkoły —  Taniość 
Syrokomla—  H r. Tyszkiewicz.

Niezadługo bo w początkach przyszłego 
odbędzie się ważna dla okolic Warszawy ur^  ^  
to jest poświecenie nowo-wzniesionego ko* ]e£y
koto wie, i otwarcie tegoż. Wprawdzie Mokotów lezy 
o kilka wiorst od Warszawy, po drodze do'Wiltan 
(górą); ale jak na parafię , zmuszoną szuka w#r. 
religijnśj, najczesciój niecierpiącej zwłoki, # 
szawie, to za daleko. Tę więc niedogodność czu 
go Mokotów, należąc do parafii kościoła s. Aleksanu i 
w mieście tutejszem. Pierwszym był sp. ksiądz r» 
kowski b. rektor Instytutu głuchoniemych, który Pu 
wziął myśl wzniesienia dla mieszkańców stron owycn 
parafialnego kościoła, na gruncie podarowanym w tym 
celu przez księcia wojewodę Radziwiłła. Projekt ten 

ze śmiercią zasłużonego rektora i kapłana u­

pad , i lat kilka d»P i'r0 . j l,\
r Ł l d * 7 t w . " l i » i .  kaistaa, Naruszewiczem,

wskrzeszony został# unrawnA i ivzna
Rzucona więc m yśl, jak zim™ J J  t#k wpiywem 

rolę, mepoz stała bez skutku, ., j 7;SSnbami ma- 
swoim moralnym jako też i znakom obvwa-
terydnemi, prócz wielu innych "’o k o to ^ ir^ o b y w a ^
teli, jak Głogowskich, Mikuiskich, j i ciu dzie- 
najdzielmćj przyszli w pomoc ku jej rozwm ę 

Królikarni Ksawerostwo Pusłowscy.
Kilka przeto lat tem u, jak  zawi^zan _ -  

wy, Jak przyjęto nakreślony przez archrteWa E j m j o w

skiego plan, jak wreszcie położono Worawdaie od 
jak nakoniec mury wznosić poczęto. Wp D0Wjn. 
owśj chwili dużo upłynęło czasu, i budowa ta P 
na być oddawna skończona, ale prócz zn re8J,t« 
strony dzisiejszych dziedziców Królikarni o y» 
dopełniano z dobrowolnych składek, i tym .
dla braku ftinduszów, a tćm samćra i mâ aa . L iero 
zbędnych, ciągnęła się owa budowa, ktor 
w tych czasach do końca przychodzi. aa„fVrzne- 

Rzucając na te mury okiem, ze względu estetyczne 
go, nic tam zupełnie ani w zewnętrznych ich zsz«u
tach, ani w wewnętrznym składzie, niemożna ]

osobliwszego, ale strona moralnB i cel wzniesienia przy­
bytku, najzupełniej przeważa, i dla tego to oko oswąja 
się z niedokładnościami, któreby architektonicznej kry­
tyki niezdołały wytrzymać.

Dosyć na tćm że stanął kościół, a  na nim wzniósł 
się i krzyż zbawienia, który ramionami swemi ogar­
nie tulących się pod jego opiekuńcze skrzydła miesz­
kańców, i w długie lata świadczyć będzie pokoleniom 
przyszłym, że wiara i pobożność, którą się szczycili 
dawni nasi ojcowie, niewygasła w sercu ich synów, i 
ze naród aż dotąd przechowuje święcie te zabytki, które 
niegdyś stanowiły jego potęgę i dzielność.

Szczęść więc wam Boże mieszkańcy M okotowa, a 
szczególniej wam zacni dziedzice Królikarni, bez któ- 
fych dotąd niewznosiłby się jeszcze ów przybytek, i ów 
żywy świadek i zarazem pomnik, waszych pięknych i 
chwalebnych czynów!

Dzień 8 września uświęci tę pam iątkę, a o godnych 
wspomnienia szczegółach, nieomieszkamy donieść w Ty­
godniku. —

Oto, co będzie, a teraz do tego co było: 
*nacznięjszemi faktami upamiętniaj ącemi ubiegły > row-
ńyła i walka aż trzech żniwiarek, odbyta na ^
Stoch polach. Pole to o 15 wiorst odłącza nas

Warszawy, a jednak znaczna liczba. ^^afino °pier- 
aby być świadkami, którój z tych trze 
wszeństwa przyznąją. . . . .  tego samego,

Stanęły tedy żniwiarka Tymienie*c4njwjarce p0mvśial. 
który najpierwszy z krajowców wvnalazku Manny, 
Dalćj: Rolbieckiego, i Ameryk8” ^  w/spólnik Evftnsa, 
którą sprowadził Stanisław  ̂ różnych rojniczych narzę- 
właścieiela fabryki macnm ^njwjarka Tymienieckiego 
dzi przy ulicy S.-Jure sweg0ł potrzebująca
już z powodu z przyczyny wymłacania przy
aż czterech kom - J  ̂ zupe{nie upadta; pozostała tyl- 
ieciu i targ8"'8 ociecha. że współziomkowie potrą-
S  2 U P S B S Ł .  P M . W tym ww W i i ,  

i  dwudziestotetnią nad tym wynalazkiem prą­
ci i wytrw ałość, jego nakoniec poświęcenie całego po­
dobno mienia; a to przez zaproponowanie ogólnej, czyli 
jaśnić) mówiąc narodowćj składki, na wzór tego, jak 
to miało miejsce po innych krajach, gdzie praeniono 
uczcić zasługę, i dowieść tego nie słowami, lecz czy­
nem. O ile zas projekt ten uda się , dotąd wiedzieć 
niemożna, chociaż zdaje się , że w takiój masie odzna- 
cząjących się tylu szlachetnemi popędami ziemian, wię- 
Cw j*8t podobieństwa za doprowadzeniem zamiaru do 
skutku > jak za jego upadkiem. Nie piorwszyby to by



2 CKAS z Czwartku 2 i Sierpnia 1856.

pochowano w Gibraltarze z honorami wojskowemi 
a rannych wysadzono na ląd i umieszczono w la­
zarecie wojskowym. Rana księcia goi s ię , a z Gi­
braltaru wysiano umyślną szalupę parową angielską 
„Vesuvius" oby o tym wypadku zawiadomić w ła­
dze. Melilla, w pobliżu której książę wylądował, 
leży na północnem wybrzeżu Afryki w Marokań- 
skióm państwie na północowschód od przylądka Tres 
Forcas i od wieków mieszkańcy nadbrzeżni zwani 
Riffini trudnią się rozbojami.

Gazeta Krzyżowa  podaje następne jeszcze szcze­
góły o tern zdarzeniu: W  dniu 7 b. m. wysłano 
z korwety „Gdańsk" 2 łodzie dla rozpoznania brze­
gów, gdzie w r. 1852 okręt kupiecki z Kołobrzega 
„Lange" zrabowany został przez piratów, a osadę 
jego wymordowano. Piraci przyjęli łodzie ogniem rę­
cznej broni i zmusili je  do odwrotu. Książę admirał 
kazał uzbroić łodzie i wraz z adjutsntem i 65 maj­
tkami i żołnierzami morskiemi wysiadł na ląd, lecz 
przeważna siła piratów stawiła mu czoło. Prusacy 
pod przewodem księcia uderzyli na piratów i ze 
znaczną stratą (1 0 0 — 150 ludzi ( ? ) )  gnali ich po 
skałach, aż coraz wzrastające siły nieprzyjaciela 
skłoniły ich do odwrotu. Oddział pruski z niesły­
chaną odwagą dokonał odwrotu i stracił w zabi­
tych jednego oficera i 8 ludzi, w rannych 2 ofice­
rów i 17 ludzi. Pod ogniem korwety „Gdańsk" wró­
ciły łodzie. Porucznik pruski lszej klasy Niesemann 
adjutant księcia umarł zaraz z rany w piersi otrzy­
manej, książę dostał kulą w prawe udo, lecz rana 
się już goi. Po powrocie łodzi, korweta „Gdańsk" 
rozpoczęła ogień krótki ale skuteczny przeciw nie­
przyjacielowi rozstawionemu i byłaby raz jeszcze 
próbowała lądować, gdyby osada jój była dość sil­
ną. Resztę wiadomości podaje taż gazeta jak wyźój.

P r a n c y a.
W edług depeszy telegraficznój z dnia 17go b. m. 

z Paryża dekretem cesarskim w dniu tymże zamie­
szczonym w Monitorze marszałek Vaillant i p. Aba- 
tucci zastępować będą tymczasowo nieobecnych: pp. 
admirała Hamelin ministra marynarki i Foulda mi­
nistra stanu. Pan Waisse sędzia sądu kasacyjnego 
zamianowany jest w miejsce p. Rouland jlnym pro­
kuratorem przy sądach cesarskich.

W ł o c h y .
Gaz. di Bologna z dnia 12 pisze:
„Wychodzący w Turynie Risorgimento podaje pod 

d. 21 z. m. tudzież 5go bajeczkę wyjętą z litogra- 
fowanej korespondencyi turyńskiej Stephaniego, ja ­
koby w czasie obrad municypalnych w Bolonii czy­
niono pewne wnioski, które naśladowane były i przez 
inne gminy miejskie w legacyach.

„Dotychczas byliśmy tego zdania, iż nie należy 
odpowiadać pomienionemu dziennikowi, albowiem 
byłoby dużo do roboty, gdyby chciano wszystkie 
mniemane korespondencye prostować, jakie R isor­
gimento i podobne jemu pisma, z naszych niby stron 
otrzymują. Gdy jednak doniesienia te ubrane w po­
zór niejakiej autentyczności przeszły  do Gazz. Pie- 
montese z d. 31 lipca i 6go sierpnia, i powtórzone 
były jako wiarogodne w innych pismach włoskich i 
francuskich, przeto zmuszeni jesteśmy zgodnie z pra­
wdą donieść o tern, co się odnosi do mniemanych 
mocyj i wniosków w naszej radzie gminnej.

Risorgimento twierdzi, źe w czasie rozpraw nad 
budżetem miejskim w przedmiocie wydatków, jakie 
za sobą pociąga okupacya austryacka, jeden z radz- 
ców gminnych wniósł, aby napisano do rządu adres 
tej treści: „prosić rząd, aby uwolnił gminę Bolonię 
od tego wydatku, usuwając onego powód, to jest 
oddalając Austryaków." Dodano, źe drugi radzca 
poparł ten wniosek, nikt przeciw niemu nie wystą­
pił i wciągnięto do protokółu, który wszyscy człon­
kowie obecni przyjęli. Nadmienić tu wypada, że 
Risorgimento dla poparcia podań swoich przytacza 
nazwiska radzców, od których mocya ta wyjść miała.

„Dalsze szczegóły owych korespondencyj nie za­
sługują na szczególną uwagę; wszelako możemy 
dowieść, że cały ten wypadek jest całkiem nie­
prawdziwy.

„Powołane w r. 1849 wojska austryaekie w celu 
przywrócenia w tych krajach porządku, zajęły cztery 
Legacye, część prowincyi Marchii (rzymskiej) tu­
dzież delegacye Urbino, Pesaro i Perugia.

„Rząd papieski miał zawsze zamiar, a życzeniu 
temu rząd austryacki gotów był z wsze odpowie­

dzieć, aby okupacyę kraju zwolna zmiejszać; nieba­
wem też po wzajemnem porozumieniu się postano­
wiono, aby wyprowadzić wojska z Marchii, a tylko 
w mieście i twierdzy Ankonie pozostawić załogę. 
Później zgodzono się także względem opuszczenia 
delegacyj Perugia, Urbino i Pesaro.

„W skutku tego ustanowiono w Wiedniu znaczne 
zmniejszenie kwoty uiszczanej ze strony rządu pa­
pieskiego na utrzymanie wojsk c. k. austryackich 
u nas stojących, postanowiono następną jeszcze ro - 
dukcyę wojsk w Legacyach, tak iż oprócz Bolonii i 
Ankony, mała tylko liczba Austryaków stoi tylko 
w Forli, Faenza i Imola.

„W  końcu zwracamy na to uwagę, źe wiedziano 
już wtedy o nowych układach toczących się między 
rządami pod względem dalszej redukcyi wojsk oku­
pacyjnych i wynikających stąd kosztów (bo układy 
te za zupełnem wzajemnem porozumieniem się bli— 
skiemi już były końca), kiedy w d. 3 lipca nara­
dzano się nad budżetem w radzie gminnej Bolońskiej.

„W obec podobnego stanu rzeczy łatwo wnosić 
o postępowaniu panów radzców w czasie dyskuto­
wania summy, jaką gmina Bolonia dłużną jest za 
kwaterunki miejskie; musieli oni uznać z wdzięczno* 
ścią krok ten rządu i dziękować mu za ciągłe sta­
rania w celu redukcyi wojska okupacyjnego i ko­
sztów stąd wypływających, co też uczynili hr. Ka­
rol Marsili i Jan Nep. Renoli.

„Panowie ci wykazali, iź przez świeże kroki rzą­
du w ostatnich latach zmiejszyły się już pomienione 
wydatki; dodali oni, jak stoi sprawa, w skutku któ- 
rój ciężary gminy zmniejszą się; uznali użyteczność 
kroków już w wykonanie weszłych i wyrazili po­
dziękowanie swoje rządowi za to co się już stało; 
zakończyli objawieniem życzenia, ażeby przez szyb­
kie przywrócenie stosunków publicznych do stanu 
normalnego, wydatki te zupełnie ustać mogły.

„Ale też tego życzą sobie najmocniej rząd pa­
pieski i rząd austryacki, który dał już tego dowód 
przez radukcyę, o której mowa. Układy prowadzo­
ne obecnie, dowodzą bardziój jeszcze, jak dalece 
upragnionem jest, aby wydatki te z każdym dniem 
zmniejszały się i źe chciałyby położyć im wreszcie 
koniec, skoro tylko taki stan rzeczy okaże się o ja­
kim wspomnieli pp. radzcy Marsili i Renoli, to jest, 
przywrócenie stosunków publicznych do stanu nor­
malnego."

Hiszpania.
Piszą z Madrytu pod dniem 12 b m. do Kores­

pondencyi powszechni] paryskiej:
D. 15go ma tu przybyć książę Adalbert bawarski. 

Przygotowane są dlań apartamenta w pałacu księcia 
d’Ossuna. Marszałek Espartero znajduje się już w Lo- 
grono. Dymisya p. Montesinos została przyjętą. Pan 
Montesinos jest siostrzeńcem marszałka Espartero i 
dyrektorem w ministeryum prao publicznych. Mar­
szałek Turgot miał dziś wieczór wyjechać do Pa­
ryża. P. Corradi minister hiszpański w Lizbonie po­
dał się do dymisyi.

Pomimo wszelkich usiłowań rządu, chleb mięso i 
pierwsze potrzeby do życia drożeją w sposób za­
straszający. Węgiel a w ogóle opał podskoczy w ce­
nie za nadejściem zimy. Rząd stara się zapobiedz 
głodowi a nawet zbytecznemu podrożeniu produktów 
krajowych. W Aragonii, Katalonii, Andaluzyi i obu 
kastyliaeh panuje zupełna spokojność. Szczątki band 
błąkających się w Aragonii i Katalonii poddały się 
w końcu.

Sprzecznie z twierdzeniem dziennika Revista mi- 
litar, że rząd postanowił ogłosić konstytucyę z 1845 
roku z dożywotnim senatem , Epoca utrzymuje, źe 
gabinet 0 ’Donnella przedłoży raczej nową konsty­
tucyę królowej i kortezom niż żeby miał robić wy­
bór pomiędzy dawniejszemi.

Szwecya.
D ebaty  podają nowy list ze Sztokolmu pod dalą 

7go b. m ., mający zamiar przedstawiać widoki na 
przyszłość polityki rosyjskiej względem państw 
skandynawskich:

„W liście moim z 3go b. m. (patrz Czas nr. 189) 
zwróciłem waszą uwagę na wyprawę naukową, ja­
ką stósownie do odebranych od rządu swego pole­
ceń, admirał Glasenap w towarzystwie sześciu in­
żynierów i oficerów marynarki rosyjskiej, odbywa 
w tej chwili nad brzegami Norwegii. Pozwólcie mi 
dzisiaj mówić wam o Bałtyku, a w szczególności o

z wydziału pełnego i ścisłego. le n  ostatni stale 
jest przydzielony do naczelnej władzy politycznej 
kraju. Szef władzy tój przewodniczy temu wydzia­
łowi i kieruje jego  obradami. Oprócz prezydenta 
wydział ścisły składa się z 4ch do 8miu członków 
w miarę obszerności kraju, wybranych na różną 
liczbę lat. Członkowie ci powołani będą z pośród 
ogólnego zgromadzenia krajowego za najwyźszem 
potwierdzeniem. Wydział ścisły jest radą przybo­
czną przy rządzie krajowym w przedmiotach prze­
dłożonych mu przez naczelnika kraju, ma wszelako 
moc czynienia od siebie wniosków tyczących się o- 
gólnych spraw kraju. Zawiaduje on majątkiem do- 
mestykalnym krajowym, wykonywa kontrolę zarządu 
majątku nieruchomego krajowego, ma naczelny za­
rząd nad zakładami i funduszami publicznemi ko­
sztem kraju utrzymywanemi itd.

Uchwały zapadają większością głosów, a stosun­
ki wydziału ścisłego z władzami krajowemu utrzy­
mywane są za pośrednictwem naczelnika kraju. 0 -  
bok tego ścisłego wydziału istnieje jeszcze wydział 
pełny, który składać się ma z członków wydziału 
ścisłego i innych członków z kraju powołanych 
w pewnej liczbie tak aby nieprzenosił 48 człon­
ków. Zbiera się on na wezwanie cesarskie w stoli­
cy władzy krajowej a naczelnik kraju jako komi­
sarz rządowy otwiera go i zamyka. Czynności jego 
rozciągają się do ogólnych spraw krajowych, czyni 
on propozycye i uchwala co do ogólnych spraw i 
urządzeń, zakładów, budowli i przedsiębiorstw; za­
ciąga pożyczki krajowe, podejmuje wydatki krajo­
we, czuwa nad majątkiem krajowym, nad regulacyą 
kredytu i długów, stanowi o nabyciu i sprzedaży
nieruchomości itd.

— Gaz. Temeszwarska donosi pod d. 11 b. m. 
ze Starej Orsowy: JEx. gubernator cywilny i woj­
skowy hr. Coronini przybył tu dziś rano z W oło­
szczyzny i przyjmowany był świetnie. Odbywszy 
przegląd kompanii wojska ze sztandarem z tutej­
szego pułku granicznego udał się na plac koronny, 
aby obejrzeć budowę pomnika stawianego na pa­
miątkę znaleziona insygniów koronnych, a stamtąd 
udał się do kąpiel Herkulesowych pod Mehadję, 
gdzie ma kilka dni zabawić a następnie udać się 
do Temeszwaru. Fmpor. Marciani dowodzić będzie 
wojskami w Księstwach Naddunajskich.

—  JEx. minister spraw wewnętrznych bar. Bach 
wrócił z przejażdżki swojej po Dalmacyi do Trye- 
stu 16go nad ranem na parowcu „A ustralia" i 
zwiedzał bióra i urzędy tudzież zakłady publiczne 
miasta.

— Pest. L lo yd  zaprzeczył już podaniu niektórych 
dzienników, jakoby p. Unruh przełożony towarzy­
stwa kontynentalnego do oświetlenia miast gazem 
miał być pow ołany do Wiednia na dyrektora kolei 
nadcisańskiej. Gaz. Wied. pow tarzając to zaprzecze­
nie przypomina, iż pan Unruh b y ł tak nazwanym 
prezydentem zgromadzenia narodowego pruskiego 
w Berlinie w r. 1848 nie prawnie obradującego i ja ­
ko taki ważny miał udział w zamachu tego zgro­
madzenia na rząd królewski, źe ogłosił tak zwane 
uchwały przeciw płaceniu podatków i oparł się mi­
nisterstwu przez J. K. Mość mianowanemu, a pó- 
źniój usiłował kierować z Brandeburga nowym po­
dobnym oporem.

N i e m c y .
Otrzymano w Berlinie w poniedziałek nieco bliż­

sze szczegóły o spotkaniu się księcia Adalberta z pi­
ratami. Parowce, wojenny „Assistance" i przewo­
zowy „Resolute", które płynąc ze Skutari do An­
glii przebywały Gibraltar lOgo sierpnia i 15go sta­
nęły w Spithead przywiozły następne szczegóły, 
które lim es  podaje: Książę Adalbert jadąc z Gi­
braltaru na Wschód chciał widzieć punkt, na któ­
rym przed kilku laty rozbójnicy morscy napadli i 
zrabowali jeden statek pruski. W  tym celu skiero­
wał korwetę swoją ku brzegom i chciał wysiąść na 
łodzi, ale przyjęli go ogniem piraci tak zwani Rif­
fini. Książę wrócił na statek uzbroił łodzie i wylą­
dowawszy wdrapał się na skałę , ale tu rozbójnicy 
otoczyli osadę pruską i zmusili ją  uchodzić na ło ­
dzie i szukać ocalenia pod opieką dział fregaty. 
Książę otrzymał lekką ranę w udo, jego adjutant 
(porucznik pawilonu) ciężko raniony um arł zaraz 
po przeniesieniu go na korw etę, sternik korwety 
ma strzaskany łokieć, 7miu majtków zginęło 14tu 
jest rannych, a 5ciu musiano zostawić. Poległych

przykład u nas, dla tego tem bardziej ani na chwilę 
wątpić o mm me można.

Z dwóch wiec pozostałych, nie powiem na placu bo­
ju ,  ale na placu oziminy, żniwiarek, Amerykanka Man­
ny, szczególniejszy zwróciła na siebie uwagę, najdo- 
kładniejszem jak byc może żęciem, zapuszczaniem w sze­
rokość pięcio-stopową nozów sierpowych i odwalaniem 
za pomocą stojącego^ na maszynie człowieka, całych 
snopów zżętego zboża, tak dalece, ze przedstawiała 
ukończoną zupełnie przy żniwie r°o°tę. Ale za to po­
trzebowała dwóch dzielnych i silny eh koni, mniej wiecej 
do trzech tysięcy złotych wartości dochodzących, a któ­
re mimo to po godzinie czasu oblały się potem jak 
wodą. ,

Żniwiarka zaś Rolbieckiego zaprzężona była w parę 
znacznej miernoty fornalek, które z nią bez żadnego za­
tknięcia, przebiegały z nadzwyczajną łatwością pole, 
pozostawiając za sobą jak najrówniej, bez żadnego na­
ruszania kłosów składane zboże, które jednak przy 
powtórnym przechodzie koni, musiało być koniecznie 
z pomocą rąk ludzkich uprzątane z pola.

0  ile więc Amerykanka, przewyższała Rolbieckiego 
żniwiarkę szerokiem i dokładnem cięciem; o tyle osta­
tnia dominowała nad nią lekkością i najzupełniejszą pro­
stotą mechanizmu. Lo się zaś tyczy najgłówniejszego

rezultatu, to jest obliczenia czasu i ilości zżętego w nim 
zboża, zapomocą jednśj lub drugiej maszyny, to nie- 
mogło być dokonanem z powodu nie wydzielenia ró­
wnaj ilości zagonów dla każdej i z przyczyny nie pu­
szczenia ich w bieg jednocześnie; zkąd wynikło, że po­
łowa widzów, objawiła swe zdanie za Amerykanką, a 
druga za żniwiarką z Broku, i na tem ukończyła się wal­
ka czyli owa jeneralna próba.

W każdym jednak razie, można śmiało powiedzieć, 
że jesteśmy na drodze zupełnego osiągnięcia celu z żni­
wiarkami i kto wie czy za rok jeden najdalej już nie 
węjdą one w praktyczne zastosowanie na polskich ni­
wach.— . ,

Z po za obrębów m iasta, przenieśmy się do środka 
jego; ale ten środek niebardzo jeszcze ożywiony. Pier­
wsze hasło tego ożywienia, daje nam naksztalt jaskó­
łek nawiosnę, powracająca z wakacyj młodzież, dla 
rozpoczęcia nauk szkolnych. Liczba ich tak dawniejszych 
jak nowo przybyłych, nadzwyczaj w roku bieżącym 
wzrosła. Powodem tego będzie, jak wnosić należy u- 
kaz Cesarski, czyli zniesienie ograniczoną)' liczby w przyj­
mowaniu do uniwersytetów. Każdy więc mając otwarte 
wyżej pole, i zapewnione widoki, garnie się chętnie do 
nauk, i z tej ™ przyczyny, utworzyło się tylu kandy­
datów do szkół. Już to za zasadę przyjęte było w na­

rodzie, że oświata jest podstawą jego istnienia i dobre­
go bytu; najpierwsza tedy sposobność, jaka się otwiera, 
wnet zwraca wszystkich ku temu celowi i życzyć tylko 
należy, aby ten ogólny naukowy popęd jaki się obja­
wił, niedoznał jakich przeszkód, dla braku miejsca, lub 
tym podobnych okoliczności. Każdy wie dobrze, że chcąc 
się dostać do Uniwersytetu, trzeba przejść szkoły; słu­
sznie przeto dzisiaj wszystko ciśnie się do nich, aby 
z zapewnionego dobrodziejstwa, mogło z czasem ko­
rzystać.— .

Do pocieszających ogół wypadków, należy taniość 
chleba i produktów, jaka z dniem każdym, coraz bardziój 
czuć się już dąje. Wprawdzie niektórzy producenci, nie 
chcieli wcale przyłożyć się do tego. Tak np. piekarze, 
niezbyt jeszcze dawno tłumaczyli się że z powodu zu­
pełnego braku zboża, ktorego niedostatek miał się oka­
zać w jesieni i zimie, zmuszeni byli wygórować cenę 
tak chleba jak bułek; dziś gdy niwy nasze okryły się 
plonem i obfitość zboza jest jaw na, poczęli się uspra­
wiedliwiać, że nadzwyczajne zapasy zboża, które po­
czynili po wygórowanych cenach, zniewalają ich do u- 
trzymania cen poprzednich na chlebie, aż do czasu po­
zbycia się _ tychże zapasów. Pierw zatem niebyło nic 
zboża, a później okazały się ogromne zapasy?..

Ale zrozumiano się na tój spekulacyi dość nieszczę*

zatoce botnickiej, która z powodu swego położenia 
przedstawia największą łatwość do wylądowania nie­
przyjacielskiego wojska, któreby w przyszłych cza­
sach mogło mieć zamiar zdobycia naszej stolicy.

„Rząd nasz dowiedział się , że w ciągu lata bie­
żącego jenerał inźynieryi rosyjskiej de B erg , mia­
nowany gubernatorem Finlandyi od ostatniej wojny, 
udawał się pokilkakrotnie z Helsinforsu aby zw ie­
dzić wybrzeża golfu botnickiego dotyczące strony 
północnej Finlandyi. Jenerał ten odznaczający się 
duchem wielce przedsiębiorczym, zatrzymywał się 
szczególniej w przeglądzie swoim na małej wysep­
ce Kaśko, leżącej w zatoce więcej na północ ani­
żeli wyspy Alandzkie, i będącej w pobliżu miastecz­
ka finlandzkiego Christianstadt, a naprzeciwko mia­
sta hundwall już na territoryum szwedzkiem.

„Na wyspie Kaśko złożonej z jednej grupy skał 
jakby umyślnie wysuniętych z morza, znajduje się 
małe miasteczko tegoż imienia, mające zaledwie ty­
siąc do półtora tysiąca mieszkańców, ale posiadają­
ce najpiękniejszy port jaki natura w zatoce tej u- 
tworzyła, tak głęboki, źe statki wojenne, nawet o - 
kręty liniowe mogą pod sam brzeg wyspy pod­
płynąć.

„Port w Kaśko przedstawia tę jeszcze wielką ko­
rzyść jakiej nie ma żaden inny port sąsiedni na tych 
wybrzeżach, źe jest otoczony wysepkami skalistemi,
0 które rozbijają się morskie bałwany, w ten spo­
sób, źe statki wojenne i handlowe znajdują w nim 
zupełne schronienie i używają największego bez­
pieczeństwa. Nadto za pomocą ruchomego mostu 
długiego na 250 stóp, wyspa Kaśko w nieprzerwa­
ne! zostaje komunikacyi z brzegiem Finlandyi nad 
morzem półuocnóm. Port ten zamknięty skałami u - 
lega ściśnięciu przez lody zwykle o miesiąc lub 
sześć tygodni późniój od wszystkich innych portów 
w tych stronach, a statki żaglowe mogą bez tru­
dności z każdym wiatrem puszczać się ztąd na mo­
rze dopóki tylko to żegludze otwartem zostaje.

„Pojmiecie z łatwością, jak wielką rząd rosyjski 
przywiązuje wagę do tego portu, bronionego przez 
naturę szeregiem skał stromych, tak źe floty sprzy­
mierzono w czasie morskich wypraw w r. 1854 i 
1855 nie mogły nic przeciw niemu przedsięwziąć. 
Nikt już o tóm tu niewątpi, że zamiarem jest Ro­
sy i zamienić w krótkim czasie Kaśko na drugi 
Sweaborg i założyć na tój wyspie trzeci wielki za­
kład morski dla floty bałtyckiej. Nowa ta forteca 
będzie zawsze zagrażać naszej stolicy; nic bowiem 
łatwiejszego jak rzucić w kilua godzin z Kaśko 
korpus wojska na nasz brzeg zatoki finlandzkiej, 
któryby potem maszerował > a naszą stolicę od stro­
ny południowej, podczas gdy flota któraby w • -  
płynęła z golfu, atakowałaby nas od strony morza, 
Miasto Sztokfńin wzięte tym sposobem we dwa o - 
gnie nie mogłoby się długo opierać; będzie mu­
siało uledz tym połączonym usiłowaniom naszych 
sąsiadów, skoro tylko podobać się im będzie w pe­
wnych ewentualnościach politycznych, wydać nam 
wojnę."

R o s y a.
Aby dać poznać usposobienie obecne dziennikar­

stwa angielskiego i opinii publicznój w Anglii, poru­
szonej pozostaniem Rosyan w Karsie, względem Rosyi
1 względem pokoju, przytaczamy podany przez Oester. 
Ztg, następujący artykuł Timesa: „Rosya zapomia- 
ła już swego upokorzenia (niewidzieliśmy aby by­
ła  upokorzoną) i dzisiaj jest gotową iść dalej dro­
gą przemocy i podstępu, którą od lat 150 z w iel- 
kiem szczęściem postępuje. Zdaje nam się jednak 
niepodobnem, aby dzisiaj powiodło się jej dążyć 
dalej tą drogą. Roztropność powinna jój radzić o- 
ględniejszy i mniej wyzywający powrót na dawny 
tór gróźb i uroszczeń. Kilka zaledwie upłynęło 
miesięcy od przyjęcia przez Rosyą warunków po­
koju podawanych jój za pośredniotwem Austryi. 
Wówczas dzienniki europejskie rosyjskim duchem 
natchnione, głosiły o szczerości i umiarkowa­
niu Cesarza. W edług niektórych gazet i polity­
ków, Rosya była państwem pełnem wierności i sta­
łości w dochowaniu przyrzeczeń, a rosyjski na­
ród osłupiał z zadziwienia, iż złudzone gabinety 
zachodnie przypisywały mu tak zaborcze i ambitne 
zamiary. Gdy w lutym zjechali się pełnomocnicy 
mocarstw europejskich do Paryża, pokój, miłość 
ludzi, rozszerzenie oświaty, budowa kolei żelaznych, 
podniesienie rolnictwa, wolność handlu zdawały się

śliwćj i nietrafnej,^ obniżono stanowczo ceny i zmuszono 
owych producentów do ich przyjęcia, z wielką pociechą 
dla konsumentów przeciążonych ową drożyzną. Na ta­
kich panów piekarzy, nąjlepszym środkiem będzie wol­
na konkureneya. Chleb nie jest rzemiosłem, skoro go 
każdy wieśniak upiec sobie potrafi; a przez otwarcie 
wolnćj konkurencyi, i im się oczy otworzą, i przekona­
ją  się jak niebezpiecznie frymarczyć z nąjgłówniejszą 
dla konsumentów potrzebą do życia.—

Przechodząc z tych prozaicznych przedmiotów do poe- 
zyi, należy wspomnieć o nowinie, jaka w kółku Iitera- 
ckićm się rozeszła, a którą jest przybycie Syrokomli do 
Warszawy. Czy to jest tylko chwilowy przyjazd, czy 
też osiedlenie się stałe, nic jeszcze niewiadomo; a cho­
ciaż pogłoska jest za tem ostatniem, ale pogłoski czę­
sto nas mylą. Lepiej zatem poczekać jak niepewne wie­
ści rozsiewać__

Zapewne już was doszła smutna wiadomość o zgo­
nie Eustachego hr. Tyszkiewicza w Wilnie. Jest to bez- 
wątpiema strata dla literatury, zwłaszcza dla archeologi­
czną) gałęzi, w którfy to nauce, wielce zmarły hrabia 
był zamiłowany. Umarł on w Wilnie, gdzie był preze­
sem nowo utworzonęj komisyi archeologicznej. ©
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jedynie zajmować Rosyan. Uśmiech politowania o- 
trzymał w odpowiedzi kto ośmielił się szepnąć, iż 
rosyjska polityka bynajmniej się nie zmieniła i źe 
nic jej to nieszkodziło przyrzec nam rękojmie, do­
póki byliśmy silni, zjednoczeni i blisko. Wszystko 
to trwało tak długo dopóki nie zawarto pokoju a 
Kosya nie otrzymała wurunków, z których niepo- 
winna być niezadowoloną. Teraz zmienił się obraz. 
Kronstad już nie jest zagrożony, prowincye polskie 
przez zachód na zawsze opuszczone, zruszczą się 
zaczem nowa wojna Europę nawiedzi; Besarabia 
została przy Rosyi z wyjątkiem małego okręgu, 
Kaukaz jest jak wprzódy rosyjską posiadłością. Ce­
sarz ma się właś ie z wielką wspaniałością koro­
nować a cała Europa biegnie na tę uroczystość 
Rosya zajęła znów swoje dawne stanowisko. Od­
żyła w niej stara, wcielona w nią uporczywość i 
znów chwyta się dawnych podstępów, próbując czy 
dojdzie niemi do celu.

Ani wątpić, źe Rosya nie ma dobrej woli odstą­
pić spokojnie i uczciwie tego co przez traktat przy­
pada na własność otomańskiemu państwu. Będą nam 
może dowodzić, iż trudności, na któro się uskarża­
my, były nieuchronne, wysadzenie Karsu i twierdz 
naddunajskich zupełnie prawne, osadzenie wysp W ę­
żowych ma tylko na celu utrzymanie latarni mor 
skiej. Lecz dowodzenie to nie obali czynów. Pe- 
wnem je s t , źe postępowanie Rosyi zmusiło Anglią 
do powtórnego zajęcia morza Czarnego. „Hannibal" 
posłanym był do wysp Wężowych i dano wyraźnie 
do poznania, że postępowanie Rosyi jest w oczach 
sprzymierzonych pewnym rodzajem wiarołomstwa. 
Porównajmy tylko sposób działania Francyi i An­
glii z postępowaniem ich niedawnego nieprzyja­
ciela. Państwa te miały na Wschodzie przeszło 
250,000 żołnierzy. Spodziewając się długiej wojny, 
założyły zdała od swoich brzegów ogromne skła­
dy żywności, mundurów i potrzeb wojennych. Ka­
żdy żołnierz, każdy koń, każde działo sprowadzo­
ne być musiały napowrót przez szerokie morze i to 
jeszcze w czasie, gdy przewóz morski jest trudny 
i kosztowny. Mimo tego w przeciągu czterech mie­
sięcy, w dwóch trzecich częściach oznaczonego o- 
kresu czasu, nie tylko Krym lecz Turcyą opuściły 
wojska sprzymierzone. Szybkości tej, przynoszącej 
zaszczyt obom narodom, nie naśladowała bynaj­
mniej Rosya. Chociaż Ears leży tylko o 30 mil an­
gielskich od granicy rosyjskiój i osadzony był tylko 
przez kilkanaście tysięcy ludzi, jednak Rosyanie 
dotąd z niego nie wyszli, wysadzają w powietrze 
szańce, wyrębują dokoła lasy, wzbraniają oficero­
wi angielskiemu zwiedzić warownie i odgrywają tam 
w czasie swojego krótkiego panowania rolę samo- 
władzców. Podobnie się dzieje przy ujściach Du­
naju. Rosyanie stoją tam ciągle i pozostaną aż do 
°statniej chwili dozwolonej przez traktat, może 
w rozpacznej nadziei, iż jaki wypadek dozwoli im
nJeLJIlh." ust^P'enla °d brzegów tej rzeki. Cześć 

a u mająca przypaść Księstwom, jest jeszcze 
W mocy rosyjskiej i rząd ten podnosi topograficzne 
trudności i pragnąłby, jak się zdaje, obejść waru­
nek zniewalający go po raz pierwszy w dziejach 
rosyjskich do ścieśnienia granic państwa.

Wątpimy, aby takie szukające sporu, niegodne 
postępowanie doprowadziło do jakiego praktyczne­
go rezultatu. Mocarstwa inne niedozwolą, by igra­
no z nimi w rzeczach tak ważnych. Trzeba uw a- 
iy ć , że Austrya, znająca swego sąsiada lepiej niż 
my, niewyprowadziła dotąd wojska z Księstw. Cze­
ka ona zapewne aż Rosya zobowiązania swoje w tćm 
miejscu spełni. Pewnem jest wprawdzie, iż Ro­
syanie przed upływem sześciu miesięcy, chociaż nie­
chętnie, odejdą jednak od Dunaju. W  przyszłości 
jednak winniśmy zwracać baczne oko na ich plany 
zajęcia napowrót utraconej krainy; chociaż dzisiaj 
stósować się będą do traktatu, wiedząc źe mamy 
siłę zmusić ich do tego. Przez uporczywe przykrę- 
powanie się do miejsca które musi opuścić, niepod- 
fiiesie Rosya znaczenia swego w oczach Europej­
czyków, w oczach Niemców i Włochów. Lecz wi­
dok zbrojnego zajęcia twierdz tureckich przez Ro­
syan, w chwili gdy sprzymierzeni Wschód już opu­
ścili, może wywierać wpływ na ciemne i łatwowier­
ne plemiona. Pozostanie Rosyan w Karsie, kiedy 
Anglia i Francya wyprowadziły swoje wojska z Kon­
stantynopola , jest czynem mogącym przemawiać na 
korzyść Rosyi do narodów, do których nikt prócz 
ftosyi nieprzemawia."
. — Ostatecznie już oznaczono, iż 25 sierpnia wy- 
Jedzie Cesarz z Petersburga do pałacu Petrowskiego 
P°d Moskwę; 29go t. m. odprawi uroczysty wjazd 
do Moskwy; 7 września odbędzie się koronacya i 
namaszczenie cesarstwa, przez następne trzy dni 
^•elkie uroczystości w Moskwie; 11 września przy­
jd z ie  Cesarz do Petersburga, by dzień swoich imie- 
njo przepędzić w tei drugiój stolicy, i znów powró-

do Moskwy. Doniesienia z Moskwy mówią o wiel­
kich i wspaniałych przygotowaniach czynionych nie 
W ko w Kremlinie i w pobliższych mu ulicach, lecz 
1 w odległych dzielnicach miasta. Ceny najmu mie­
szkań na miesiąc, od 20 sierpnia do 20 września, rosną 
* dniem każdym. Jakiś moskiewski kupiec posiadający 
d°m , leżący wprawdzie przy najwspanialszej ulicy, 
^ynajął go na trzy tygodnie cudzoziemcowi, nie bę- 
ó^cemu nawet posłem, za 15,000 rs. Za skromny 
apartament dla jenerał-adjutanta hr. Wincentego 
O siń sk ieg o  wynajęty na tenże sam przeciąg czasu, 
Zftpłacono 3000 rs. a za mieszkanie dla marszałka 
Płachty gubernii warszawskiej hr. Uruskiego 2000 
^b. sr.

— Persya wysłała także osobne poselstwo na ko- 
^°nacyą Cesarza Aleksandra. Poseł Sartip Kassim- 

jedzie z licznym orszakiem, a towarzyszą mu 
^ifza-M edi, Ali- Chan syn posła i Nazar-Aga tłó - 
'haca poselstwa.

— Podnoszenie się cen zboża w Petersburgu, spo­
wodowało ministrów spraw wewnętrznych i wojny 
sprzedawać zboże i mąkę z magazynów rezerwowych 
wojskowych. Rząd sprzedaje o 10 procent niżej 
cen targowych.

Królestwo Polskie.
Przez ukazy cesarskie do kapituły orderów na1 

dany został order św. Anny klasy II. z koroną bi­
skupowi rodopolitańskiemu, suffaganowi dyecezyi 
kujawsko-kaliskiej X. hr. Tadeuszowi Lubieńskiemu; 
oraz duchownemu członkowi ewaigelicko-augsburg- 
skiego konsystorza, superintendentowi dyecezyi Płoc­
kiej tego wyznania Ignacemu Boerner, ze względu 
na gorliwą ich służbę poświadczoną przez byłego 
zarządzającego wydziałem cywilnym w Królestwie 
Polskićm jenerał-adjutanta hr. Krasińskiego;— mia­
nowani kawalerami tegoż orderu kl. 2 e j : członek 
komisyi rządowój sprawiedliwości, radca stanu Ko­
nopka, na takież poświadczenie o podobnychże za­
sługach; — tegoż orderu klasy 3ój: kierujący wy­
działem prawnym banku polskiego, radzca kolegial­
ny Bagniewski; p. o. naczelnika sekcyi w Komisyi 
Rządowój Spraw Wewnętrznych i Duchownych 
Święcki; komisarz policyi administracyjnej miasta 
Warszawy Duczyński; profesor Instytutu gospodar­
stwa wiejskiego i leśnego w Marymoncie Jancze­
wski ; naczelnik kontroli w Komisyi umorzenia dłu­
gu krajowego Radomski; p. o. drugiego radzcy wy­
działu skarbowego w rządzie gubernialnym warsza­
wskim Staszewski; starszy pomocnik archiwisty za­
rządu spisu i zaciągu wojskowego Mianowski; p. o. 
asesora naczelnika wydziału w najwyższej Izbie o - 
brachunkowej Kucz; naczelnik głównej kontroli u - 
rzędu loteryi krajowój Szczawiński, i komisarz cyr­
kułowy policyi warszawskiej Bondarzewski, na po- 
dobneź poświadczenie jenerał-adjutanta hr. Krasiń­
skiego. Mianowania te podaje Gazeta Rządowa.

T u r c y  a.
Szczegółowe wiadomości z Konstantynopola przez 

Tryest nadeszłe i sięgające do 8go sierpnia, są na- 
stępującój treści: Zajście z Czarnogórą zwraca na 
siebie coraz bardziój uwagę Porty. W edług osta­
tnich doniesień nadeszlych od granicy czarnogór­
skiej do Stambułu, wojska tnreckie nieregularne 
weszły do Podgorycy. Czarnogórcy zagrozili kilku 
innym ottomańskim powiatom, w skutku czego je -  
nerał-gubernator Bośnii Kurszid-pasza ściągnął swo­
je wojska i zawezwał kajmakanów Banialuki i Bi- 
chacza, aby ruszyli przeciw nieprzyjacielowi. Część 
gwardyi sułtańskiej ma udać się z Konstantynopola 
do Albanii przez Salonikę lub Delphino. — Szery 
Mekki Abdul-Mullalik, zrucony z powodu swych re ­
wolucyjnych usiłowań i prowadzony do Konstan­
tynopola gdzie ma karę otrzymać, był 5go t. m 
w Smyrnie.— Chorągiew rosyjską zatknięto na domu 
rosyjskiego jeneralnego konsulatu po raz pierwszy 
po ukończeniu wojny, w dniu 3 sierpnia; fregata 
wojenna turecka stojąca w  porcie powitała ją  21 
s trza ła m i— Z Erzerum  donoszą o przybyciu do te ­
go miasta rosyjskiego oficera sztabu ks. Melikowa; 
przybywa on z polecenia swego rządu dla zawe­
zwania władz tureckich by odebrały Kars, który Ro­
syanie opuścić zamierzają. — Triester Zeitung pisze: 

W Konstantynopolu oczekiwano przybycia posel­
stwa czerkieskiego złożonego z 60 osób a wyprą 
wionego przez Neib-Emira i Sefera paszę.

Księstwa Naddunajskie.
Byli hospodarowie Mołdawii i Wołoszczyzny, a 

szczególniej pierwszej ks. Grzegorz Ghika, sprzyjali
połączeniu Mołdawii i Wołoszczyzny . usiłował, by
opinm publiczna w tym kierunku s ię o b ja w iła ;_sta­
rali się prócz tego by kraje te zostając podzw ierz- 
chnictwem Porty, otrzymały większą niezależność 
w wewnętrznym zarządzie i admmistra Y . P  ynaj- 
mniej zachowały pod tym względem^swoje prawa
zaręczone przez traktaty p . ^  ’
które obowięzywać przestały. Widzą za­
prowadziła w Księstwach rząd
kam ów , czyli namiestników su łtań sk i. P a -
czyła na tę godność, szczególniej w Wołoszczyźnie 
osobę zupełnie jej widokom sprzyjającą, eodora 
Balsz, a w rozporządzeniach swoich wcho zi nawet 
w wewnętrzny zarząd Księstw, ®hc/ c 
komisyi reorganizacyjnej wywołać stosowne obja­
wy opinii i przedstawić komisyi czyny spe™ nn0* 
Sprawa banku mołdawskiego jest z jednych wypad­
ków okazujących to coś my wyźćj powiedzieli. Rzecz 
miała się następnie: , . •

W Jassach zamierzano założyć bank mo aws i, 
poprzedni hospodar ks. Grzegorz Ghika dat przy­
zwolenie i przywilej na tenże bank, a dyrektor ban­
ku Niederhofheim przybywszy do Jass g i 
w dzienniku Cimbru dnia 4 sierpnia, ii bank roz­
poczyna z tymże dniem swoje czynn-.ści i tymcza­
sowo bióro jogo znajduje się w domu król. pruskie­
go konsulatu.

Wtem kajmakam Teodorica Balsz działający wy­
łącznie w interesie Porty, wstrzymał otwarcie ban­
ku, a w Wiener Z tg  zamieszcza następujące donie­
sienie o tćm zdarzeniu: „W edług listu prywatnego 
1 Z, 6 sierPnia, ogłoszenie o otwarciu banku 
mołdawskiego nastąpiło bez porozumienia się z rzą­
dem, a mniemają iż chciano przez to spełnić czyn 
zaczein nadejdzie postanowienie Porty w sprawie o 
bank. Korespondent donosi dalój, iż rząd mołdawski, 
po odbytej naradzie z królewsko-pruskim konsulem, 
oświadczył wyraźnie, iż niemoże zezwolić na otwar- 
cie binku dopóki nje nadejdzie rozporządzenie 
rozstrzygające tę sprawę. Oświadczenie to udzielił 
nawet piśmiennie konsulatowi pruskiemu 5 sierpnia; 
następnie zakazał innym dziennikom powtórzyć ob­
wieszczenie p. Niederhofheima o otwarciu banku i

polecił zabrać w drukarni Cimbru znajdujące się je ­
szcze egzemplarze tego dziennika z powyźszem ob­
wieszczeniem.* . .

Gdy kajmakan Mołdawii Balsz sprzyjający wido­
kom Turcyi, działa przeciw połączeniu Księstw i 
stłumia wszelki ruch za połączeniem, rząd francu­
ski wyraźnie prawie oświadcza się za zjednoczeniem 
Mołdawii i Wołoszczyzny. Albowiem Monitor poda­
je  następujący list z Bukaresztu, w którym kore­
spondent pisząc o przyjęciu w Wołoszczyznie ko­
misarza francuskiego przeznaczonego do reorgani- 
zacyi Księstw, zamieszcza adres stanu kupieckiego 
bukarestkiego za połączeniem. List ten brzmi: „Pisa­
łem  wam z jakiem współczuciem przyjmowano re­
prezentanta cesarskiego w Bukareszcie i we wszy­
stkich miastach Księstw. Stan kupiecki Bukaresztu 
widząc objawy z jakiemi przyjęto barona Talleyran­
da, nie chciał pozostać pod tym względem w tyle. 
Adres pokryty przeszło 200 podpisami, wręczony 
został przez jego reprezentatów komisarzowi ce­
sarskiemu. Adres ten jest następującej osnowy* 
„Baronie, stan kupiecki Bukarestu czuje się szczę­
śliwym mogąc ci złożyć uszanowanie i powitać cie­
bie tak niecierpliwie oczekiwanego. Reprezentanci 
stanu kupieckiego mniemają, iż wykroczyliby prze­
ciwko swojój świętój powinności, gdyby nie pośpie­
szyli wyrazić ci wdzięczności jaką przejęci są dla 
wspaniałomyślnego władzcy Francyi, mającego dla 
nas współczucie, co z dumą ogłaszać lubiemy. Myśl 
połączenia obydwóch Księstw rumuńskich w jedno 
państwo, myśl szlachetna, wzniosła i pieczą J. C. 
Mości Cesarza Napoleona III osłoniona, a będąca 
równocześnie jedynym przedmiotem naszych życzeń 
tobie baronie objawionych,— napełnia serca nasze 
radością. Silnie przekonani, iż jedynie w zjedno­
czeniu obu Księstw, potęga, pomyślność i przyszłość 
naszej ojczyzny spoczywa, i źe handel będący du­
szą i bogactwem tego kraju najbujniój kwitnąć bę­
dzie w silnem i dobrze ukonstytuowanym państwie,— 
prosimy cię panie baronie, abyś ten wyraz naszych 
życzeń i naszój wdzięczności przesłał do stóp tro­
nu J. C. Mości. Aby spełniło się to życzenie, po­
trzeba nam jedynie, panie baronie, twojego przyja­
znego współdziałania, i silnego wsparcia opatrznój 
Francyi, mającej posłannictwo czuwać nad losami 
i szczęściem narodów. Spełnienie tego życzenia zro­
dzi wieczną wdzięczność i szczerą przychylność lu­
du rumuńskiego dla Francyi, a twoją pamięć panie 
baronie błogosławić będziemy i błogosławić ją ’b ę- 
dą przyszłe pokolenia".

A m e r y k a .

Parowiec „Persya", który opuścił Nowy-York 
dnia 6go b. m. przybył do Liverpoolu dnia I5go. 
Podróż jego trwająca zaledwo dni 9, jest najkró­
tsza jaką kiedykolwiek na tej przestrzeni odbyto.

Senat zajmował się według wiadomości przez 
statek powyższy przywiezionych interesami czysto 
amerykańskiemi. Izba reprezentantów zawotowała 
20go Iipca summę 1,100,000 fster. na naprawę for- 
tyfikacyj nadbrzeżnych i leżących nad północną gra­
nicą. Na posiedzeniu w dniu 4 b. m. orzekła Izba 
źe komisya zakreśli w moc traktatu Oregońskiego 
linię graniczną pomiędzy terytoryura washingtońskiem 
i posiadłościami angielskiemi. Postanowienie otrzy­
mało sankcyę senatu.

Prezydent zadecydował, że siły Stanów Zjedno­
czonych nie zostaną w obecnym wypadku użyte 
przeciw komitetowi czuwania w San Francisco. 
Wiadomości odebrane z tego miasta uważane były 
za zastraszające. P. Brooks z południowej Karoliny 
jednogłośnie obrany został na nowo, wiadomo bo­
wiem, źe wziął dymisyę, gdy zawotowano jego wy- 
^ e n i e .  Izba zawotowała w dniu i b. m. źe ani
P- Whitefild ani p. Reeder niezostaną przypuszczeni 
do —zaprzeczanego sobie krzesła prezydenckiego 
w Kansas, z tego powodu w terytoryum Kansas 
przedsięwzięte zostaną powtórne wybory. Pan Her­
bert z Kalifornii zajął krzesło i miał uniewinniają­
cą mowę. Skutek głosowania w Nikaraguy okazał 
s>ę przyjaznym jenerałowi Walker, który obranym 
został prezydentem 15,835 głosami na 23,236 g ło ­
sujących.

Parowiec „Jolin Jay" spłonął na jeziorze śgo Je -  
rzego; kilka osób utraciło życie.

konika minnow* ! jjurranltan*.
* Dnia 10  sierpnia o (rodzinie 11 wieczór wpadły 

na siebie dwa pociągi kolei żelaznćj między Schiedamei 
1 °tyer_damem w Holandyi, w skutku czego 30 osób 
mm y wl§cćj mocno poranionych zostało. Z tych tej je ­
szcze nocy umarło parę osób, a wiele innych jest w nie- 

ezpieczeństwie. Rząd nakazał surowe śledztwo. Przypa- 
e en przypisują niedbalstwu urzędników stacyi.

. .  Rawenny donoszą 28 z. m. o wydarzeniu na-
rin: a a ^ r.a ®iavol° : Przywódzca rabusiów Lazza-
branvoh ^  P°m' m° wszelkich przeciwko niemu przedsię- 
w leuapv«!!tTPraW 1 Poli°yin7ch środków bezpieczeństwa 
popadł nlo,! nas*ych na dobre gospodaruje, o mało nie 
wszy sie b 8^ n0 t6mU W ręCe 8Prawiedliwości* Przebra­
nym role św * "1 WraZ * 8W0im towarzyS*em O gryw aj,- 
cielą zi!m.v“ g°’ przybył do domu Pewneg° właści- 
chcica t o s k J T  P°d miastem Lug0 1 tam udai<tc szla- 
noc Przv ,Ŝ leg0’ Prosił by g° Pr*yj?t0 w gościnę na 
uprzeimoZ* , za<Awycał wszystkich swoją rozmową i 
ostrzegano t. . pana domu jako i kobiety, a kiedy go
zarinieir B,ę m!ał na ostroinoi4ci przed bandą Laz-
ciekawy W tl' 7 m?,Wał’ i6  “ iC °  niŚj  nie słyszał> a Prret0
dzą. O dowiedzieć się co w tym domu o niej wie- 
riniee przy opowiadaniu o sprawkach Lazza-
cze Dle. SZCzędzono go wcale. „Miałśebyś pan —  rze- 
n„ ^ . 7 eSZCle Prz0brany rozbójnik —  dość odwagi, aby 
stana/ * 3"6 te Ws*y®tkie oskarżenia, gdyby bandyta ten
■“ “V przed panem bezbronny?" —  „Nie wątpię p* °“‘ 
powiędnął gospodarz. — „A wi«o ja jestem tym Lawa-

rinim I * zawołał rozbójnik —  „ja jestem owym bandytą, 
którego nazwałeś pan wyrzutkiem społeczeństwa; śmićj 
mi to powtórzyć w oczy 1“ — Towarzystwo trwogą prze­
jęte milczało. „Sądź pan lepićj o człowieku, który z na­
tury nie jest z łym , którego los jednak i smutny stan 
Ojczyzny zmusiły obrać sobie ścieżki nie zupełnie czy- 
8 e’ ale kt(Sry spodziewa się zginąć kiedyś zaszczytnie 

wo nośó Włoch. Pomimo tego o mnie niewczesnego 
a, poczytuję pana za człowieka uczciwego i nie prze- 

ę ę szanować. Na utwierdzenie słów moich, proszę
H J i * r j ^ Cień: kt<5ry dla Paua i domu tego bę- dzie talizmanem przeciw wavoiL'/* , • • r
ludzi." Poszedł do okna da J T* ?  ™ 1. . .  ,  ’ dał m ak i kiedy z wielu stron
naraz dał s.ę słyszeć odzew, pożegnał obecnych i żabie- 
rał się do wyjścia. Właściciel dworu odprowadził go pod 
werandę, a w chwili kiedy Lazzarini miał wsiadać na ko­
nia, wjechał na dziedziniec patrol wojskowy z I 2 tu koni. 
Teraz przyszła na mego kolej. Z najlepszą jednak miną 
jak gdyby Ściskając gospodarza na pożegnanie, schwycił 
go za rękę i szepnął mu w ucho: „ Abyśmy mogli być
nawzajem siebie pewni, odprowadzisz mię pan kilkaset 
kroków, a za najmniejszem słówkiem lub znakiem, któ­
ryby mię mogło zdradzić, służący mój w łeb ci strzeli. 
Nie puszczając ręki gospodarza, przejechał obok patrolu 
pozdrowiwszy dowódzcę, zatrzymał koma u pobliskiego 
lasku i rzekł do towarzyszącego mu mimowolnie gospo­
darza: „Teraz możesz sam wrócić i oznajmić jeźdźcom 
kto ja  jestem, już tu jestem bezpieczny * i puścił się jak 
strzała. W kilka minut rozbiegł się patrol w kierunku 
lasku, ale zbiega nie dognano.

Wyszedł N. 31 Tygod. roln.-przemysł, krakowskiego 
i zawiera: Żywe płody. —  Kwodlibet. — Wyzdrowienie 
chorych ziemniaków. —  Korespondencye. —  Wiadomości 
handlowe. —  Kronika bibliograficzna roln.-gospod.

Kurs jiaptarów publicznych i pieniędzy,
W iedeń. Kurza telegraficzne z d. 20 sierpnia. — 

Augsburg 10 2 3/4 — Hamburg 758/4.—  Londyn rtr. 10 
kr. 3. —  Paryż 1191/,,. — Agio od złota 7 % . —  Me­
taliki 5-procent. 84% . —  dto B. 5-procent. — . Poży­
czka narodowa 5-proc. 8 5 ,S/1B. — Obligi indemn. g a l i - ' 
cyjskie 5-proc. 7 7 % . —  Metaliki 4% -pr. __. __  Me­
taliki 4-prooent. 8 6 . —  Metaliki 3-procent. __.   Losy
1834 ro k u — . — dto z roku 1889 1273/16. __ dtto

ku 1854 4-proc. 108 IS/ł6- —  Akcyo Bankowo .—  
Akcye kolei żelaz. północn. 2885. —  Akcye kredytu 
ruchomego 3 9 2 % .

K u r•  krakou>*ki z 20  sierpnia. —  Ruble srebrne 
na mon. polską żąd. 1 0 1 , płacą 1 0 0 % . —  Banknoty au- 
stryackie: za 100 złr. mk. żąd. złpol. 420, płacą 418. 
Pruski kurant: za 150 złr. mk. żąd. talarów 1 0 1 , plącą 
1 0 0 . —  Cwancygiery nowe żąd. 104, płacą 108. —  
Cwancyg. stare żąd. 104, pł. 108. —  Imperyały ros. ż. 
złr. 8 kr. 15, pł. złr. 8 kr. 11 mk. —  Napoleon d’ory 
2 0 -frank. ząd. złr. 8 kr. 1 0 , pł. złr. 8 kr. — . mk.—  
Dukaty ważne holend. ząd. złr. 4 kr. 45, płacą złr. 4 
kr. 40 mk. —  Dukaty austr. żąd. złr. 4 kr. 48 płacą, 
złr. 4 kr. 42 mk. —  List zastawne polskie z kuponami 
bież. żąd. 9 8, płac. 9 7% . —  Listy zast- galic. z kupon, 
żąd. 82 % , pł. 81% . —  Obligacye Indemn. z kupon, 
żądają 7 8 % , płacą 78. —  Nowa pożyczka narodowa 
z r. 1854 żąd. 8 5 % , płacą 85.

K u r s  lw o w sk i  z dn. 16 sierpnia Dukat holen­
derski złr. 4 kr. 42. —  Dukat cesars. złr. 4 kr. 4 6 . __
Półimperiał ros. złr. 8 kr. 15 Rubel ros. złr. 1 kr. 3 5 .
Talar pruski złr. 1 kr. 29. —  Polski kurant i pięciozło­
tówka złr. 1 kr. 1 0 .—  Kurs list. zast. w galic. stan. Insty­
tucie kredytowym: Instytut kupił prócz kuponów 1 0 0  po
złr. —  kr. —  mk. —  8 przedał 1 0 0  po złr.  k r .  .__
Dawał za 1 0 0  złr. —  kr. — . —  Żądał złr. —  kr —  

K u r t  w ied eń sk i  z 19 sierp. Metaliki S4 — Nowa 
pożyczka 8 6 . —  Akcye Banku wiedeń. 1 0 9 9  —  Akcye 
kolei żelaznćj północ. 288. —  Agio od złoto 7 —  od 
srebra 3 /4. —  Oblig uwoln. grunt. 7 7 % .—  Pożyczka 
ostatnia narodowa 8 5 %  _  Promessy galicyjskie 1 1 4 % .

f ^ o 7 / r r ?  * Z d ‘ 19  8' erPn*a. —  Banknoty
austr 100 / , 2 ż.— Bankn. polak. 9 6 u /  ż. —  Listy zast.
polskie dawn. 9 3 % , d a j ,.-  nowe -  daj,. -  Listy zast.
poznańskie 4-proc. 9 9 %  daj,, dto 3 %-proc. 8 8 %  d. -
Kolej Kraków. Gdrno-Szląska 823/4 i.

Przegląd polityczny.
Depe*%e telegraficzne.

P a r y ż  19 sierpnie. Marszalek Canrobert o4i"echaf 
wczorąj z Aix les Bain w .Sabaudyi do Paryża. Silcie 
ogłasza adres studentów paryzkich, w którym ciź o- 
świadczają się za swojemi sympatyami dla Wfoc .

Cesarstwo Francuzcy wyjeżdżają d°P { otrzyma 
do Biantz. Według lndip. stoi w związ-
się tam, ale zwiedzi porty. Z*11" dniach 0 honorach 
ku z dekretem wydanym ^ y w j; familii cesarskiej 
mających być oddawanemi Ces
na okrętach. . „ Kisielów przybędzie

dop“ g.,w: « -  p" yżt po

' S t a - a *  *
c U a l i W  po**Seri«<ni» te  wiadomości

S e t ,  ■ %̂ b,net ™«»ki
przez króla Ferdynanda meodpowiadąją oczekiwa- 

Wczorą, zas utrzymywał jeden z dzienników że 
sprawa neapolitanska jest już załatwiona ’
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CZAS z Czwartku 21 Sierpnia 1856.

Przyjechali «<1 19 do 20 sierpnia.
HOTEL POLLERA. Hitler M. * Cieszyna. Zeohmeister Au­

gust major z Galicyi. U nder Ferdynand, Praczyński W. ku­
piec z Wiednia. Jabłonowski Alojzy właś. dóbr z Olchowy. 
Jaworski Bronisław kupiec z Wrocławia. Prawecki Stani­
sław  ob., Prawecki Marcelli ob. z Ems. Sparkes Jan kupiec, 
Craig James kupiec * Anglii. Berzeviozy Egidę oficer z Wę­
gier. Hr. Stadnicki W ładysław wł. dóbr z Tarnowa. Skrzyń­
ski Ludwik właś. dóbr z Nozdrzca. Pokorny Ignacy z Pragi. 
Hausner Otto w ł. dóbr, Brunner Wojciech' ze Lwowa. Stet- 
tner Juliusz w ł. dóbr z Friedt. Łempioki Adam z Prus. Ba­
ranowski Marcin z Rzeszowa.

Wyjechali: Kuhnemana Bogumił, Muller Ferdynand do 
Mysłowic. Mikuli Krzysztof właśc. dóbr z żoną i córką do 
Lwowa. Ritter M., Partsch Józef, Peterson Mikołaj, Chor- 
nitzer Edward. Protz Adolf kupiec do W i e d n i a .  Kiernicki Kon­
stanty wł. dóbr do Galicyi. Lipowska Laura w ł. dóbr. Li­
pow ski Konstanty właśc. dóbr z synem do Prus. Predowski 
Henryk wł. dóbr do Polski. . . . ,,

HOTEL DREZDEŃSKI. Mikołaj Blaise z Rosy1- Jakób 
Dragoni z Kaszowa.

HOTEL ROSYJSKI. Teodora Poeltenberg z matka z Btzna. 
Karol Rogawski właśc. dóbr z Ołpin. W ładysław Gruszecki 
właś. dóbr ze Lwowa. Michał M en tze l proboszcz, Karol Pe- 
rawski radca pow. z Poznania. Wilhelm Ujejski właśc. dóbr 
ł  Kołomyi. X. Paweł Ujejski z Zaborowi*. Tomasz Lowet 
* żoną z Londynu.

Wyjechali: Wilhelm Ujejski wł. dóbr, X. Paweł Ujejski 
do Wiednia. Wilhelm Hofmann kupiec do Warszawy.

HOTEL SA SK I. Hermann Taxler z Rzeszowa. Henryk 
Krippner ze Lwowa. Maryanna Bobrownieka właścic. dóbr 
z Galicyi. Józef Mayzel ob. z żoną z Polski.

K O L E J  Ż E L A Z K A  
oodziennlo

Pociągi osobowe odchodzą e Krakowa:
Do Dębicy

»« Wiednia 

Do Wrocławia 

Do Warszawy

o godzinie 12tej min. 16 po połuł. 
o godzinie 9tój min. 6 wieczorem, 
o godzinie 6tój min. ID z rana. 
o godzinie 3ój min. 26 po połud. 
o godzinie 6tćj min. 10 z rana. 
o godzinie 8ćj min. 80 wieczór. (wpTost) 
o godzinie 6tój min. 10 z rana. 
o godzinie 3ej min. 25 po połudn. 

Przychodzą do Krakowa:
Z Dębicy 

Z Wiednia

2  Wrocławia

Z Warszawy

godzinie 5ój min. 20 z 
godzinie 2ój min. 35 po południu, 
godzinie l i te j  min. 25 przed połndn. 
godzinie 8tej min. 15 wieozorem. 
godzinie 7ój rano. 
godzinie 2ój min. 12 po południa, 
godzinie lló j min. 25 przed połudn. 
godzinie 2tój min. 12 po południu.

Pociągi osobowe % Dębicy do Krakowa:
o godzinie l l tć j  min. 15 przed połudn. 
o godzinie 2ój po północy.

Z  Krakowa do Dębicy

odchodzą

przyohodeą {:o godzinie 3ój min. 37 po południu 
godzinie 12tej min. 25 w nocy.

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
C E N Y  Z B O Ż A

na Targowicy publicznej w Krakowie w trzech gatunkach 
jpraktykowane.

Wyszczególnienie
produktów

korzec pszenicy now, 
n n Btarój .
„ żyta nowego 
„ jęczmienia .
„ owsa staregi 
„ „ nowego
„ jagieł . . .

Chleba prądnick. funi 
Mięsa wołowego „

„ drobn. bydła „ 
Polędwicy wołow. „
Korzec rzepaku letn.

„ „ zimow
miarka ziemniak, n.
Cet. siana wagi krak.

„ słomy „
Spirytusu garnieo 

z opłatą . . . .
Okowity . . . . .
Masła czystego gari 
Jaj kurzych kopa 
Drożdży wanienka 

z piwa marcowego] 
detto „ dubeltów.
Kaszy kukurud. miar. 

v Częstochow,
» pszennej 
o perłowój 
n tatarczanój 

Mąki tatarczanój 
Raków kopa .
Cebuli miarka 
Pencaka m iarka.
Mąki z P°d krup.  ̂ __

Z Magistratu m“ Krak

GatunkuG.iluilku

!~ 3 8  .
owa 19 sierpnia 1856 r.

i o b v w a^ r? ' refe" ei' la °SkrzyM k7s'ekr.D elegow ani obywatele: ifomissarz targowy
Teofil Weeper.P. Buchlewicz.

y .

PASIEKA W BLACHi n u t o u L
ja k  budować najlepsze i najtańsze prawdziwe ule Dzier­
żona i jak osadzać i pielęgnować w nich pszczoły spo­

sobem najprostszym;
n a p i s a ł  z własnego doświadczenia

Julian Lubieniecki,
z rycinami — nakładem wydawcy, Lwów 1856 r.

Wyborne dziełko to zawiera następujące przedmioty: Od­
d z i a ł  I. Budowa ułów Dzierżona. § 1.' Ul Dzierżona; § 2 . 
Materyał na ule Dzierżona; § 3. Miary stojaków i leżaków 
Dzierżona;^ § 4. Podział ula we środku; §  9- Zbudowanie 
stojaka Dzierżona z brusów; 8 ti. Urządzenie stojaka we środ­
ku; 8 I1* Zbudowanie leżaka z brusów i tegoż urządzenie we­
wnętrzne; § 8. Stojaki Dzierżona z kloców; 8 9. Dzierżony 
z desek cienkich futrowane po wierzchu; §  10. Stojak Dzier­
żona podwójny (bliźniak); 8 1L Leżak podwójny; 8 Trój­
niaki , czwórniaki, szóstaki Dzierżona — Pawilony; 8 ID. Bez- 
denki Dzierżona; 8  14- Pokłady i nakrycia ułów Dzierżona. 
O d d z ia ł  II. Manipulacya w ulach Dzierżona. 8  Mani- 
pulacya w ulach Dzierżona; 8  16- 0  nalepianiu wosku do 
snozów; 8 17. Osadzenie rojów w Dzierżonach; 8 1®- Dalsze 
pielęgnowanie rojów w Dzierżonach; 8  20. Zaopatrzenie roju 
na zimę; §  21. Postępowanie z pszczołami przezimowanemi; 
8 22. Podbieranie miodu i wosku z Dzierżonów; 8 23. Odno­
wienie roboty w Dzierżonach; § 24. Wyjmowanie i zakłada­
nie plastrów; 8 25. Wypędzanie i nadbieranie pszczół; 8  26. 
■Wyjmowanie matek w ulach Dzierżona; 8  27. O korzyściach 
ułów Dzierżona; 8  28. Dodatek; najprostszy ul Dzierżona.

Dziełka tego dostać można w kancelaryi c. k. Towa­
rzystwa gospodarskiego we Lwowie i Krakowie, w Redakcyi 
Przyjaciela domowego we Lwowie i u wydawcy J. Lubie- 
nieckiego W Przemyślanach.

C e n a  e g z e m p l .  z ł r .  1 m k .  (1698-1-3)

—-^hcąc zwalczyć niesłuszny zarzut wymierzony przez 
^J__-Jkorespondenta pewnego pisma bezwzględnie prze­
ciw młocurniom ręcznym zalecając konne, donoszę, że 
w Sądeckim obwodzie ma nas około 3 0 gospodarzy ręczne 
młomtrnie, a wszyscy z nieh jesteśmy zadowolnieni. Naj­
więcej mamy ich z fabryki pana Boroscha z Pragi, które 
są  z tak doskonałego materyału zrobione, że niektóre już 
drugi rok używamy, a śladu na nich niema, żo po kilkaset 
kóp zboża dotąd wymłóeiły i tak doskonale są złożone, że 
obracanie korbą jest dla trzech kobiet lub chłopaków istną 
zabawą. Sześcioro takich ludzi omłóci w końcu sierpnia i 
przez przeciąg września do 7miu kóp pszenicy a do 8miu 
jęczmienia dziennie i zmłynkują takowe, rozumie się gdzie 
jest wialnia. Nawet żyto od biedy da się wymłócić nie 
zmierzwiwszy słomy, a nie potrzeba kieratów, szop, koni 
iłd. Co to u nas w górach kosztuje utrzymanie koni 1 na­
wet i w lepszych gruntach, gdyż źle żywiony koń niedługo 
pochodzi w kieracie, a ludzi tyle trzeba do konnój co i rę- 
cznćj młocarni, a jeszcze jest i ten zysk, że niepotrzeba 
zboża ze stodoły do Młocarni przewozić, co także wymaga 
ludzi i bydła roboczego, gdyż do drugiśj stodoły za 5 mi­
nut przenieść je na drągach, a na folwark przewieść można. 
Niektórzy właściciele mają na każdym folwarku taką mło- 
cam ią  ręc z n ą ; b o  ob liczyw szy  utrzym anie k o n i, zużycie ich 
przy tak ciężkićj robocie, przekonali się , że za te  pienią­
dze najmie kobiet lub chłopców do 3eh młocarń ręcznych, 
a o tych zawsze łatwo, łatwiej przynajmniej. Niemówię ja  
tu o gospodarstwach wielkich, gdzie na jednym folwarku 
będzie do 2000 kóp zboża, tam zapewne byłoby śmiesznie 
na takićm małóin gracie chcieć omłócić, tćm bardzićj, że 
znowu gdzie niektóry wieśniak wymłóciwszy swoje zbiory, 
dopomoże cepami za tanie pieniądze i dobrze wymłóci, bo 
wie że nie tak jest pożądanym, a tizeba żeby i on zarobił 
gdy ma ochotę, a gdy będzie kosił, orał, siał itd ., niebę- 
dzie się złościł na młocarnią.

(1 6 6 6 )  D ........

t a r D i c  2 0 .  A u f l a g e . - ^ t

DER
Aerztlicher Rathgeber in alien ge- 

schlechtlichen Krankheiten, namentlich 
in S o h w a c h e z u s ta n d e n  etc. etc. 
Herausgegeben von L a u re n t lu s  in 
Leipzig. 20 Aufl. Dieses W erk — e tn  
s ta r k e r  B a n d  v o n  232 S e ite n  
m it 60 a n a to m isc h e n  A b b lld n n - 
S e n  S ta h ls t łc h  -  dessen Werth 
allgemein anerkannt ist und daher kei- 
nen weiteren Lmpfehlung in óifentlichen 
Blattern mehr bedarf, ist fortwahreud 
in alien n a mh a f t e n  Buchhandlungen 
vorrathig.

20. Aufl. Der personliche Schutz you Laurcntius.
( 1575)  R t h l r  1. 1 0  S g r — f|. 2 . 2 4  k r .  (5 - 18)

II
In Umschlag 
versiegelt.

r a d a  o g o l n a
Towarzystwa Dobroczynności w Krakowie.

[N. 330.] W  dalszym ciągu poprzednich swoich w tój mie_ 
rze odezw. Rada Ogólna podaje do pnblicznój wiadomośoi, i e 
na sieroty pozostałe po osobach zmarły • oo na cho­
lerę, wpłynął do kasy Tow. Dobr. dar:

21) od jednćj z szan. Dam, nie życzącej sobie być wymię- 
niona, tylko ogólnie pod nazwiskiem „Wizni , Jedna 
sztuia pięcio-rublowa złotem, czyli 8 ' gr"°10

którą kwotę dodając do su m m y ....................... n 3,640
poprzednio ogłoszonej, okaże się, że w ogól- . .

ności zebrano dotąd na ten cel summę 3.573 „ 
za które to a .  d .‘j .  ...

» 3,573 r
to dary, Ra'da Ogólna w imieniu uieszczęśliwyc 

siero wynurzą najczulsze podziękowanie szan. Dobroozyn- 
COIa'. e aP c*yn‘ »if wzmianka, że Kasyer Tow. Dobr. 
P; . , an. mieszkający nateraz w domu Dembin-
gkich P ,* Ha Małym Rvnku. ipiat unnwainionvm doupoważnionym do

Kraków dnia 10 sierpnia 1866 r.
(1702) Prezydujący Lasocki. Sekr. J. Głębocki.

przyjm°wania podobnego rodzaj"darów^8*

Zmiana lokalu.
Handel pod firmą F . B ru n o  H a h n  przeniesiony 

został z Rynku głownego z rogu ulicy Szewskiej do
u lic y  CJrodKkićj pod L. 26/22
na miejsce gdzie dotychczas zostawał handel bław a-
tny p. St. Z aw adzkiego.

Die Handlung unter der Firma F . B ru n o  H a h n
i s t  von dem H a u p tp la tz e  K cke  der Schnstergasse in

W e 2 6 / 2 2 .
iibertragen worden, wo bisner die Schnittwarenhand- 
lung des Herrn 8t. Zawadzką existirte. (1650-5-10)

Antoni Klobukowski Redaktor odpowiedzialny.

pod  R o g u tem  w  S u k ie n n ic a c h
można w każdym czasie obok herbaty' 

i innych trunków dostać

śniadań i kolacyj,
przyjmuje się na stołowanie po złr.

(1729-1-3)
a od Igo września r. b. 
9  m. k. miesięcznie.

PROSZKI SIIDLITZUS

Na ostatnićj wystawie powszechnej w Paryżu, wedle świadectwa Gazety wiedeńskiej, z pomiędzy wszystkich 
innych podobnych domowych środków lekarskich, jedynie i Wyłącin;e zaszczycone pierwszym meda­
lem; przez co najwyższy ten wyrok zgromadzenia między-narodowego przysięgłych, dostarczył niozćm niezbite­
go dowodu świadczącego o niezrównanej dobroci i wartości tego preparatu w porównaniu z wszystkiemi wyrobami
w kraju i zagranicą. _ .

Jedyny główny skład przesyłek i Apteka pod Hocianem w Wiedniu, Sukiennice, naprzeciwko hotelu
Wa nd l a .

Cena pudełka oryginalnego zapieczętowanego 1  z ł r .  1 3  k r .  k. m. Dokładny przepis użycia we wszystkich

Proszki te Seidlitza wybornie sprawdzone w tysiącznych przykładach wieloletniego doświadczenia, uzyskały so­
bie w mieście i na wsi tak powszechne uznanie, że obecnie sława ich daleko poza granice cesarstwa sięga. — Ja ­
kie skutki wywierać może niezawodna siła  lekarska proszków seidlitzkich Molla, mianowicie w  cierp ien iach  
Ż o ła d k a  i  Ż y w o ta ,  jaką pomoc przynosi w cierpieniach wątrobianych, w zatkaniu, hemoroidach, zawrocie, biciu 
serca, uderzeniach krwi. zamuleniu, pieczeniu i innych chorobach kobiecych: to wszystko uważanóm być musi jako 
rzecz udowodniona, a niezliczona liczba osób z osłabionemi nerwami, przez rozsądne używanie tych proszków nie 
raz już znacznej doznała ulgi i nowych s ił nabyła.

Główny Skład w  K r a k o w i e  utrzymuje K i r c l i m a y e r  i  S y n .
Zamówienia dla Galicyi upraszam czynić po następujących firmach:

KRAKÓW 8 a w ic z e w » k i  F l o r .  Biała J . Berger. Bochnia Niedzielski. Brzezany B. Neranzi. Bucząc* J. 
Czerkawski. Czerniowce Różański. Dobromil Ludwik Stolzig. Górahumora Laiscr. Kołomyja J. Zachariasiewicz. 
Lwów  Karol Ferd. Milde. Podgórze S. Schlesinger. Radauc Reech. Rzeszów  J. Schaitter. Sambor Gilatowski. 
Stanisławów aptekarz Tomanek. Stryj A. Langner. .S'«c®«ioa Dawid Beiner. Tarnopol A. Morawec. Tarnów Józef 
Jahn. WWotoice Schwarz i Heinz. (519-32-48) / l ,  J fJ o ll  w Wiedniu.

(1094) Zwraca się łaskawą uwagę. (4-10)

Szanownych nabywców ces. król. najwyższym przywilejem zaopatrzonych M Y D Ł A  K I O ł O W E G O  D r .  D o r*  
r l m r d t a .  P A S T Y  S R Ę H O W E J  D r .  S u i a  d e  l i o u t e m a r d ,  tudzież O L K J H I 1 ,  H O R Y  C H I Y Y  i 
P f H I i l D Y  Z I O Ł O W E J  D r .  H a r t u n g a .

Środki te kosmetyczne wzmiankowane powyżćj, w kraju i za granicą więcej roku, wysoko cenione przez osoby obojej 
płci, nabyły właśnie takiej sławy przez swoją wewnętrzną wartość i doskonałość, że opierając s p e k u l a c y e  swe na 
n i c l i .  powstała wielka liczba n a ś l a d o w a l i ,  i Szanowni Nabywcy naszych artykułów bardzo często uwodzeni bywali 
o g ó l n ą  n a z w ą  „ MYDŁO ZIOŁOWE “, „ PASTA ZEBOWA“ itd., albo też z m y i l o n e m i  p o d o b n i e  b r z m i  ą-  
c e m i  n a z w i s k a m i  l e k a r z y  i obce wyroby nabywali.

Szanujemy i poważamy wszelkie współzawodnictwo, które ubieganiem żarliwem rozprzestrzenia obszar handlowy i stara 
się doścignąć dozwolone korzyści; tam jednak, gdzie współzawodnictwo prawa drugioh narusza, gdzie przez z w o d n ic z e  
n a ś l a d o w a n i e  o b w i n i ę c i a ,  przez d o s ł o w n y  p r z e d r u k  obcych napisów i informacyj, przez dobrze wyracho­
wane p o d s t a w i e n i e  f a ł s z y w y c h  n a z w i s k  z d o l n e  w b ł ą d  w p r o w a d z i ć ,  stara się kosztem drugich 
zbogacić, tam przeradza się w n i e m o r a l a o ś ć  i niezawodnie naganę znajdzie w oczach każdego prawego ozłowieka.

Mamy n i e s t e t y  do czynienia z p o d o b n e u i  w s p ó ł z a w o d n i c t w e m ,  a jakkolwiek mamy po sobie przeciw po­
dobnym oszukańskim fałszerstwom opiekę praw, k t ó r e j  n i e r a z  j u ż  z p o m y ś l n y m  s k u t k i e m  w z y w a l i ś m y ,  
wszelako S z a n o w n i  K o n s u m e n c i  naszych artykułów niech raczą b a c z n ą  zwracać uwagę kupująo je , tak na 
ogłoszony już wielokrotnie ]|®[ s p o s ó b  o r y g i n a l n y  z a w i j a n i a  ^ 5  jak również na nazwiska

Dr. Borchardt Dr. Suin de Bontemard Dr. Hartnng
(Mydło ziołowe.) (Pasta zębowa.) (Olejek z Kory Chiny i Pomada ziołowa.)

a w ogóle t e  t y l k o  artykuły nasze uważać za n i e z a w o d n i e  p r a w d z i w e  i n i e s f a ł s z o w a n e ,  które brane 
będa ze składów j e d y n y c h  n a s z y c h  D e p o z y t a r y u s z ó w  m i e j s c o w y c h  ogłaszanych od czasu do czasu po 
właściwych pismach miejscowyoh i dziennikach prowincyonalnych.

J e d y n a  s p r z e d a ż  d l a  H r a k o w a  znajduje się u J O Z K P A  I I A R T L A ,  tudzież w BIAŁEJ u Józefa 
Bergera i Kar. Demskiego — w BOCHNI u Niedzielskiego — w BRODACH u Neumanna Kornfelda — w BUSKU u apte­
karza Piotra Nestorowicza — w CZERNIOWCACH u Ign. Schnircha i T. Zacharyasiewicza — w DEMBICY u aptekarza
F e r d y n a n d a  H e r z o g a  —  w  D 0 B R 01Y1IŁ.U  a  L u d w ik a  S to lc z y k a  —  w  D Y N O W IE  u  a p t e k a r z a  F e l i k s a  B a ra n ip rk io im  __
w GORLICACH u Ignacego Łukasiewioza — w GUKAHUNORXE u Karola Laisera — w JAROSŁAWIU n I r  R
jana — w JAŚLE u braci Podgórskich — w KĘTACH u aptekarza Jana Jarschela — w KOŁOMYI u S W i ^ u / ^ l a  —
w KOMARNIE u aptekarza Aleksandra Emperlc we LWOWIE u wdowy Willmanowej   we LWOWIE u Bonifacego
Stillera — w LISKU u Adama Borejki — w ŁAŃCUCIE u Antoniego,Swobody — w MYŚLENICACH u Jakóba Dziegie- 
lowskiego — w NOWYM-TARGU u Karola Laura — w PRZEMYŚLU u Edwarda Machulskiego — w PZEWORSKU 
u aptekarza Fr. Kuhna — w RZESZOWIE u Ignacego Sohaitera — w SAMBORZE u Rosenheima — w SADOGÓRZE u 
aptekarza Aleksandra Grabowicza — w SANOKU u Jana Jaklioza — w SERECIE u J. R i p p a - w  SĘDZISZOWIE u Jana 
Kownackiego — w STRYJU u aptekarza Jana Sidorowicza w SNIATYNIE u Marcellego Niemczewskiego — . w STA­
NISŁAWOWIE u aptekarza Jana Tomanka — w TARNOWIE u Józefa Jahna — w TARNOPOLU u Marcina Śliwki — 
w TURCE u A. Czyrniańskiego — w WADOWICACH u Schwartza i Heintza — w WIELICZCE u F. Charskiego — 
w ZALESZCZYKACH u Józefa Kodrębskiego i Spółki — w ZŁOCZOWIE u Andrzeja Gottwalda.

Posiadaczy gorzelni
którzy z mego nowego w tym roku dokonanego wynalazku 
rzeczywiste pożytki chcą otrzymywać, upraszam jak najśpie- 
szniej do mnie się zgłosić.

Zapewniam
1) z 1 korca mąki kukurudzanoj 7 garncy spirytusu o 30° 

do 32 stopni Wagnera.
2) z 1 korea ziemniaków 4 garnce spirytusu o 30° do 32 

stopni Wagnera.
3) z 1 korca żyta 6% garncy spirytusu.

c  G u n t k i n e r
praktyczny technik browarniczy w Berlinie Spandauer- 

(1711-1-6) ’  brueke 7.

Bin landtafliches Gut in Galizien, Bochniaer Krei- 
ses, 2 % Meile von Krakau, 1 Meile von der Sa- 

linen Bergstadt Wieliczka un von der Eisenbahn in ciner
anmuthigen Gegend fiber 187 Joch Aokergrund, 64 Joch Wald. 
17 Joli W iesen, und 12 Joh Hutweiden, ganz neo herge- 
stellten schfinen Wohn- und n.tscj,*fj8gebauden, eine neue 
eiserne Dreschmaschine. un ein kleiner Mayerhof (Fol­
wark) mit gemauertem Wohn- and Stallgebiiude (auf 60 Stfick 
Vieh) ist aus freier Hand zu verkaufen. und allsogleich zu 
ubergeben. Naheres be.m H^ r6" 9̂ dlk >" Wieliczka.

Kapelusze JL m ęskie
francuskie, sławnego fabrykanta Pinaud w Paryżu.

1 Sztuka złr. 5 kr. 30. — złr. 5 i zfr , 4 Nabyć można 
w handlu K arola  H errm anna w Krakowie. (1421-8)

Gorzelnia (Srenncrci)
na 20 korcy ziemniaków zacieru ze wszelkiemi naczyniami i 
dogodnościami jako to mechanizmem woda poruszanym i mły­
nem wodnym do mełcia słodu wszystko” w najlepszym stanie 
przy dodaniu pewnej ilości ziemniaków, jest w Ujeździe 1 % 
mili od Krakowa w W. Księstwie Krakowskiem od Igo wrze­
śnia r. b. d o  v » y d z l« >rj ,r tiv l« * n in . vv gorzelni tej jest- 
browarek piwny i miodowy z całym narządem. Wiadomość 
na miejscu u właściciela lub przez listy frankowane pod L. 
63 na Piasku w łazienkach. (1663-3-6)

Zniżone ceny
P O R C E Ł i Ś Y !
B'abrvka Porcelany w Schlaggenwald, utrzymując swój 

g k t a d  jg l ó w n y  w  K r a k o w i e  w handfu pod­
pisanego, zawiadamia Szanowną Publiczność, iż znacznie

znizwlm ceny
S ? o T j S 2 r  Z ktÓremi 8if? “adal ^ ła s k a w y m

(1570-5-6) Aloizy Sch w a rz.

Mein P re is v e rz e io h m ss  von aech ten  H a a r le m e r  T re ih -  
l l y a z in t h e n  »nd anderen h o li. H lum en  zw ie b e ln  und
K n o lle n ,  von Herm J .  H . h r e la g e  if* S o A n  in H a a r ­
le m .  welche vom 1. Sept. d J. an. versandt werden. wird 
in der Expedition dieses BUttes g r a t i s  verabreicht, auch 
von mir auf p o r to /r e ie z  Verlangen g r a t i s  f r a n c o  zuge-
sandt. Ebenso wird ^wn reiwhadtiges PreiBVerąeichniss von telskim ‘ "ao/ , ni<?i«*ym • ‘w iI .'T  W o “mość 
Gemilte-, und Jllumen- wanemi w Admmi8traoyi Czasu
sa a m e n .  sow.c , welches im Novbr. d. J. er- ! ---------------------  y‘ USaSU
soheint, auf porto fre tes  Verlangen g ra t is  fran co  uber- 
sandt. &am. /v « r .  Z iem a n n ,

Quedlinburg. Saamenhandlung, Kunst- und Handels- 
(1719-1-6)  gartnerei.

] V « ) i U C Z V f * i  A l  prywatny, dokładnie ob-

" a r  7 c/cjrn n„: n aw et W wyższych klassach gimnazyal- 
"t/. ' ie stuk* J,Wlar«godniejszemi świadectwami wykazać 
sl? znacźniAi.0 eS° zatrudnienia w domu obywa-

za listami franko- 
(1700-1-3)

Do dzisiejszego numeru dołąoza się 
DODATEK u r z ę d o w y .

T
Wys. bar. Stan ciep.

•a •i w lin. par. podług
a 3

przy
0°Reaum. Reaumura

Tó 2 '8 2 ? ” 54 4- 20° 7
10 822 34 + 1 4  4

20 < 323 54 4 1 8  0

SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE.

Wilgotn.
powietrza
względna

51
92
90

Kierunek 
i natężenie wiatru

zachodni słaby

zpn.zachodni

Stan
n i e b

pochmurno 
chmnrno 

pogoda z chmurami

Zjawiska
napowietrzne

deszcz

Zmiana ciepła 
ciągu dnia
od : do

f l S °  8

Mr Drukarni C * » « .

ł2 0 °9

CzapHński Antoni rifdie* drukami.



Podatek do IV. 1P2 Dziennika „CZAS“ z d. 21 Sierpnia 1850.
Kutidmachinig.

[N r. 4944 ] Zu Folgę h. F in a n z -  M in is te ria l- E r la s s e s  vom 
2 ten  d. M. Ż. 12383 F. M. w ird N achstehendes zo r oflentlicliei 
K enntniss gebraoŁt:

Bei d er am 1- A ugust 1. J . vorgenom m enen 278ten V erlo - 
sung der alteren  S taatsscliu ld  is t  die S erie  N r. 177 gezogen 
w orden. D iese S erie  entlialf H ofkam m er-O b ligationen  zu 4 
PerzeB t, und zw ar die N um m ern 26,931 bis inclusive 26,468 
dann 26,471 bis inclusive 26 .923 m it der ganzen , die N r. 
26,470 aber mit dem D ritthe il d e r K apitalssunim e im g e -  
sam niten K apitalsbetrage von 1,204,708 fl. 41 k r. und im Z ia -  
senbetrage nach dem herabgesetzten  Z insenfusse von 24.094 fl. 
10 % kr.

D iese Obligationen w erden nach den Bestim m ungen des a. h. 
P atentes vom 21. M arz 1818 gegen neu e . zu dem arsp riin g - 
lichen Z insenfusse in Konventionsmiinze verzinsliche S ta a ts -  
schuldverschreibungen urngew echselt w erden.

Vom k. k. L andes-P riisid ium .
K rakau  am 13. A ugust 1856.

Obwieszczenie.
W  moc rozporządzenia w ys. M inisteryum  skarbu  z dnia 2 

b. m. L . 12,383 M. S. podaje się do pullicznej wiadomości 
co n a s tę p u je :

W  odbytem  na dniu 1 sierpnia r. b. 278em losow aniu da­
w niejszego d ługu  państw a, w yciągnięto se ry ę  N r. 177. S e ry a  
ta  zaw iera  obligacye kam ery  nadw ornćj 4-procen tow e. a m ia­
nowicie num era od 25,931 do 26.468 w łączn ie , następnie 26,471 
do 26.923 w łączn ie  z c a łą  sum m ą k a p i ta łu , za ś ' N r. 26.470 
z trzec ią -cząśc ią  k ap ita łu , w ilości razem  1,204,708 z łr .  41 kr. 
i w' procentach w ed łu g  zniżonej stopy procentow ej 24.094 z łr . 
1 0 1/, k r.

Obligacye te w ed ług  postanow ień najw yższego patentu z d. 
21 m arca 1818 wym ieniane będą na nowe obligacye d ługu  
państw a oprocentow ane w  monecie konw encyjnej na stopę 
procentow ą pierw otnie oznaczoną

Z c. k. P rezydium  krajow ego.
K raków  d. 13 sierpnia 1856 f l  7 2 2 -2 -3 )

Konkurs- Ausscbreibung-.
fz  Z  7151.] In dem Sprengel des K rak au er k . k. O ber- 

landćsgerich tes sind m chrerc A dvokatenstellen e rled ig t. und

1 ) am S itze des L andesgerich tes in K rakau  5 Stellen.
2 )  am S itze des K reisgerich tes in T arnów  3 Stellen.
3 )  am S itze des K reisgerich tes in R zeszów  1 Stelle.
4 )  am S itze des K reisgerich tes in N eu-S andez 4  Stellen.
5 )  am S itze des B ezirksam tes in W adow ice 2 Stellen.
6 )  am S itze des B ezirksam tes in Bochnia 2 Stellen.

und 7 )  am S itze des B ezirksam tes in J a s ło  2 Stellen.
Zum Z w eckc der Besetzmng d ieser erled ig ien  A dvokaten­

stellen w ird  den B ew erbern eine F r is t  von v ier W ochen vom 
T ag e  der dritten  E inschaltung  in die kais. o ste rr. W ie n e r -  
Z eitung  gerechnet. zu r U eberreichung ih re r G esuche bestimmt.

Die B ew erber um diese S tellen  haben die mit den e r fo r -  
derlichen Belegen verschenen B ew erbungsgesnche, in welchen 
dieselben die N achw cisung fiber das A lter, die absolvirten 
R eehtsstudien , die erhaltene D ok to ra tsw iirde , die bestandenen 
vorgeschriebcnen P ru fu n g en , die S p ra ch k en n tn isse . ih re  b is- 
herige Verwrendung und cndlich ih re  M oralitat zu liefern  und 
zugleich anzugeben haben , ob und in w ieferne sie m it einern 
Justizbeam ten des K rak au er O berlandesgerich tssprengels ver- 
w andt odcr v e rsch w ag ert s in d , un ter Beobaehtung des mit 
dem K rakauer L and esreg ie ru n g s-B Ia tte  V I. S tuck  N. 9 kund- 
gem achten hohen Ju s tiz -M in is te r ia l-E r la sse  ddto 14. Mai 1. J . 
Z. 10>*67 an d a s  K rakauer k. k . O b e r l a n d e s g e r i e h t  z u  r ic h -  
ten und die a ls B ew crber r i n s c h r e i t c n d e n  I t e a m t e n  d u r c h  ihren 
unm ittelbaren A m tsv o rsteh er, die N otariats -  K andidaten und 
N otare durch die N otaria ts-K am m er, w elchcr sie unterstchcn, 
die A d v o k ato rs-K and idaten  und Advokaten aber durch ihre 
vorgesetztc  A dvokaten-K am m cr zu fiberreichen. In  denjenigen 
Sprengeln der G erichtshiife, fu r w elche noch keine N o ta ria ts-  
und A dvokaten -K am m ern  bestehen , haben die zum Institu te  
der N otare und Advokaten gehiirigen B ew erber ihre Gesuche 
durch den G erich tsho f e rs te r  Instanz. in dessen Sprengcl sie 
sich  befinden, zu fiberreichen.

K rakau  am 11. A ugust 1856. (1684-2 -3 )

tirten  G esuche un ter N achw eisung der zuruckge egten ju r i -  
disch-politischen S tu d ien , d er mit guteni E r  o ^ e  abgelegten  
fu r den K onzeptsdienst bei den leitenden F inanz e torden v o r -
geschriebenen gefallsobergerichtlichen .r  b isher
geleiste ten  D ienste und erw orbenen G escha s  en n tm ssc , des 
sittlichen und politischen W o h lv erh a lten s, d e r  K enntniss der 
polnischen oder einer anderen slavisehen apriw he im v o rg e - 
schriebenen D ienstw ege langstens bis eu eptem ber 1. J .  
bei dem k. k. P raesidium  der F in a n z -L a n d e s -D ire c tio n  e in -
zubringen. ,

In dem G esuche is t  insbesondere auch zu b em erken , ob 
und in w elchcm  G rade der Bew erber m it einem und welchem 
Finanzbeam ten des K rak aaer V erw altungsgebietes verw andt
oder versch w ag ert sei. r, „ ,

Auch Gesuche, die mit den obigen E rfo rd e rm ssen  nach w e i- 
senden Dokumenten nicht versehen s in d , w ird  keine R u c k - 
sich t genom m en werden.

Vom k. k . Praesidium  der h m an z-L andes-D irek tion .
K rakau den 9. A ugust 1856. (1 6 6 2 -3 )

Einberufungs-Edict.
(N r. 2  0 3 1 7 .]  Von der k . k. L andes-R egierung  des K ra ­

kauer V erw altungs-G ebietes w ird de r nach K rakau  zustan- 
dige H andluugs - Subject Joseph Stum pf, w elcher sich un- 
wissend wo uobefugt im A uslande au fhalt, in Gem&ssheit 
des a. h. Pa ten tes vom 2 4 . M ai 1 8 3 2 , §. 32  vorgeladen, 
und zur R fickkehr in seine Heim ath oder R ecbtfertigung  
seiner unbefugten A bw esenheit im  A uslande in de r vom 
T age de r E inschaltung dieses E inberufungs -  E dicts im 
A m tsblatte  de r L em berger Z eitung  zu rechnenden F ris t 
von 6 M onaten m it dem  B edeuten  aufgefordert, dass nach 
A blauf dieser F r is t  nach dem a. h. P a ten te  vom 2 4. M&rz 
18 3 2  w erde ve rfah ren , und die festgesetzten  rechtlichen 
Folgen unnachsichtlich in V ollzug g ese tz t werden.

V on der k. k. Landes - R eg ierung .
K ra k a u  am  1 1 . A ugust 1 8 5 6 . ( 1 7 0 3 - 2 - 3 )

Kundmachung.
[ad N r. 20113.] Z u r B ew erbung um die im  K onkurenzw ege 

u vergebende T ab akgrosstrafik  in  Andrychau  m it w 'elcher 
uch der K leinverschleiss von S tem pelm arkeu d er unteren 
lasscn  verbunden ist, w ird  oin neuer Term in eróffnet.
Die schriftliche Offerte sind his einschlfissig  9ten Septem 

er 1. J . bei der F in a n z -B e z irk s -B e h o rd e  in W adowice  zu 
berrciehen nnd m it dem Vadium von 70 fl. m it dem N ach- 
eisc der G rossjiih rigkeit und mit dem am tlichen Zeugnisse 

her die B esehaftigung , das V erhaltcn  und den aufrechten  
crm iigenssland des Offerenten zu be egen.
D as T abakm ateria le  is t aus dem 1 % Meile entfern ten  Be- 

irk s-M agaz ine  in W adow ice zu beziehen, w ogegen die S tem - 
elm arken beim L ocalsteueram te zu fassen sind

D er U m satz h a t im Ja h re  1855 an Tabak 1 >125 fl. 37 k r.
und an S tem pelm arken 976 fl. 93 k r.

e D*eeen ahe,en  Bedingungen und der E rtrag n issau sw e is  sind 
ei d ieser k. k. F inanz-L an d es-D irek t.o n  und be. der F m an z- 
tez irk s-B ehorde  in W adow ice cinzuschen.

Von d e r  k. k .  F i n a n z - L a n d e s - D . r e k t i o n .

K rakau  am 6. A ugust 1856.

K d i € t.
[Z . 3732.] Vom k. k. K r a k a u e r -L a n d e s -G m c h te  w W ^ d e r  

F r . Em ilie Nenadel m itte lst gegenw artigen  E dik  ^  
gem ach t, es liabe w ider dieselbe N athan  Graj nnt(frm  
Z ahlung  der W echselsum m e von 50 fl. CMze ■ ‘ ■ • ^
15. F eb ru ar 1856, Z ahl 1970 eine K lage angelbriac 
rich terliche  Hilfe g eb e ten , w orfiber gegenw artig  el?® , *
sa tzung  zu r mnndlichen V erhandlung nach W echselrech t a u f  
den 26 A ugust 1. J . um 10. U hr V orm ittags feetgesez .

Da der A ufen thallso rt der B elangten mch bekan ’ 
hat das k. k. L a n d e s -G e r ic h t zu ih re r  V ert^ct“ ® H errn 
ih re  G efahr und K osten den h isigen L n l e i « W w '
Dr. Balko mit S ubstitu irung  des H errn Landesadvo •
Z ucker ais K u ra to r b es te llt, m it welchem  die ang ,
R ech tssache  nach V orsch rift des G csezcs verhandelt

Durch d ieses E d ik t w ird dem nach die Bclangte 
zu r rcch ten  Z eit e tw eder se lbst zu e rsche inen , ° “ er 1 
forderlichen R echtsbehelfe dem bestcllten V ertrc te r mitzu 
le n , oder auch einen anderen  S ach w alte r zu w ahlen un -  
sem k. k. L an d cs-G erich te  anzuze igen , fiberhaupt die zu r -  
theid ignng dienlichen v o rsch riftsm assigen  R e c h t s m r t t e l  
g re ife n . indem sie sich  die aus deren Verabsiinm nng 
henden Folgen se lbst beizum cssen haben w erden.

K rakau  den 1. A ugust 1856.   I

Kundmachung.
[N r. 553 ]  Im B ereiche dev K rak au er k. k. F in an z-L an d es-  

D irection sind ffir die zu aktiv irenden F in a» z-B ez irk s-D ir ®k_ 
tionen zw ei F inanz -  B ezirks -  Com m issairetellen d er Uen G e- 
h a ltsk la ssc  von 1000 fl. CMze zu  besetzen.

B ew erber um diese S tellen  haben ih re  g eh ó rig  dokum en-

Kundmachung'.
Von Seite d e r K rakauer b. k. Geni '-D irection  w ird h ie - 

m it óffentlich bekannt gem acht, dass bis 9 . Septem ber 1. J . 
bei derselben schriftliche gesiegelte  Offerte iib e r nachbe- 
schriebene Professionisten-A rbeiten und M ateriallieferungen 
fu r sam m tliche gegen war. ig  u n ter fortifikatorischer V erw al- 
tung  stehende, und im Laufe der K ontrak tsdauer noch zu- 
wachsende ar.irische G ebaude und O bjek te  d. s ordinaren  
Fortifications-Fondes, fiir die M ilitarjahre  1 8 5 7 , 1 8 5 8  und 
1 8 5 9 , u n ter nachstehenden B edingungen angenom m en w er­
den, UDd zwar:

l )  Je d e s  Offert muss m it einem Z ertifikat der hiesigen 
H andels-und Gewerbe-Kam m er, durch welches der 
Offerent befsh iget e rk la rt w ird, dass er d ie L ieferung 
oder A rb e its le is tu n g  verl&sslich und gu t zu leisten 
im Stande ist, dann m it einem  V adium  der w eiter 
unten  genannten  A rbeiten  und L ieferungen versehen 
sein, welches im  Erstehungsfalle  auf das D oppelte zur 
Kaution erhoht w erden muss. D iese V adien kOnnen 
sowohl im B aaren  als auch in  k. k. S taats-O b liga- 
tionen nach dev. borsem assigen Course, oder in ei­
nem vom k. k. F iskus anerkannten  H ypothekar-In  
strum ente e rleg t werden.

2 )̂ D ie iu  leistenden Professionisten-A rbeiten und M a­
teriallieferungen sind, und zwar:

a ) die R auchfangkehrer-A rbeiten  f i i r  d ie fortif. Gebfiu- 
de in Podgorze und der am rechten  W eichselufer 
bef.ndlichen O bjekte m it einem  V adium  von 10
fl. C. M .;

b )  die R auchfangkehrer-A rbeiten fu r  d ie  fortif. Ge- 
bftude in der S tad t und Castell zu K rak au , und der 
ab rig en  am linken W eichselufer befindlichen O bje­
kte mit einem Vadium  von 20  fl. C. M .;

c )  d ie Sentgruben-R aum ung m it einem V adium  von 60

fl. C. M.; , , . . .  „  ..
d )  die L ieferung des K alkes m it einem V adium  von 50

3 ) Am^'lCb Septem ber 185 6  werden die ń ingereichten 
Offert iiber die vorbenannten 1 rofess om sten -A r­
beiten  und M ateriallieferungen um 10 U h r V orn .it- 
tags kommissionell erOffnet, und h .e rau f alsogleich 
bis 12 U hr M ittags und noth.genfalls N achm .ttags 
von 4 bis 6 U hr die mflndliche V erhandlung  auf 
G rund des mindesten Offert-A nbothes fo rtgesetz t, 
wesshalb sich die Offerenten zur best.m m ten Z e.t m  
der Fortifications - Rechnungskanzle. F ran c .sk an er 
Gasse N r 2 2 1  zu ebener E rde, e .nzuf.nden haben.

4 )  A uf Offerte, welche nach dem festgesetzten  T erm ine 
einlaufen, oder Klauseta enthalten sollten w e k h e  m it 
den vorgeschriebenen K ontraktsbed.ngm ssen nicht

W U. ct»hen wird kerne R Q cksicht genom - im E ink lange stehen, wm ^
m en , vielm ehr muss .
die B edingungen vollkommen kenne, und sich .hnen

unterw erfe. . ,  ,
5 ) D ie flbrigcn Kontraktsbedingm sst: konnen zu_den gc-

wohnlichen A m tsstunden in der b i e s .g e n k k .  F o rti-
fikations-Rechnungskanzlei eingese ,  '

K rakau  am 12 . A ugust 185 6.  ' J *

E d i c t .
.[.Z - ^ 5:>6 1 Vom k. k. L a n d e sg c n c h le ^ w n '^  d^ k ^ ' “tU ^E-
ilie Nenadel m itte lst gegenw artig  n  *nwer weiren Z a h .  

^ a c h t ;  es habe w ider dieselbe N athan unterm
6 .5  d-  ^ c h s e b u m m c  von ^ ^  ^  a n ^ h t  on.l ™  15ten F eb ru a r 1856 Z. 1979 emc Klage ang ^  „

r ich te rlich e  llfilfe gebeten , w oruber untcrB
die Z ahlungsauflage erlassen  will • ufiirunnł 

, <ler A ufen thallso rt der Belangten f u n d  l u f  ih r !  
h a t das k. k. L andesgericlit zu ih rcr Ver . at(jn Dr Baj. 
G efahr und K osten den hiesigen L andesa C urato r he
“»* S ubstitu irung  des Advokaten Dr. Zuokt>r ale 'LoraD.r -  
s te llt , m it w elchen die angebrach te  Reclits 
sc h rif t  des G esetzes verhandelt w erden , erinne..*

D urch d ieses E d ik t w ird  demnach die . ^ " ^ " . .  J ie  e r  
zu r rech te r  Z eit en tw eder se lbst zu crBf  v .r t r e te r  
forderlichen R ech tsbehelfe  dem  bestelltBn -
theilen , oder einen andern  S achw alter zu “ y . r t e M ?
k- k. L andesgerich tc  anzuzeigen, fiberhaupt • -
gutig dienlichen R eohtsm itte i zu ergre ifen , m BeifcB. k„:„ 16 
aus deren  V erabsaum ung entatehenden Folgen z u -
messen haben wird. f  1701- 2

Krakau den lte n  A ugust 1856. k ~«J

Kundmachung.
[Z . 4 5 8 9  Civ.] L  Vom N eu-8andezer k. k. K re isg e -  

rich te  w ird h iem it bekannt gem acht, dass fiber E inschreiten  
de r F r . E m ilie de Piaseckie Śm ietańska und Alexia de Pia- 
seckie Neronowiczowa, zum Zwecke der Aufhebuag es ge- 
m einschaftlichen E igenthum es de r G iiter Zimnowódka sammt 
Zugebbr, d ie  ófientliche F e ilb ie th u n g  der im Sandezer 
K re ise  gelegenen in  de r Landtafel Dom. 65 pag. 239 und 
23 5 , dann Dom . 33 2 p ag . 3 2 6. vorkommenden, dem Fe­
lix  Piasecki, de r E m ilie  de Piaseckie Śm ietańska, der Ho- 
norathe G abriele  A ngela 3 . N . Piasecka, der A lexia de P ia­
seckie Neronowicz und der H en rie tte  P iasecka, dann dem 
Simon Piasecki eigen gehórenden Gfiter Zim nowódka und 
Plaw na h iem it ausgeschrieben w ird , welche bei diesem 
k. k. K reisgerich te  in zwei T erm inen  am 25 en  Septem ber 
und am 2 9en O ktober 185  6 jedesm al um 10 U hr V orm it­
tags u n ter nachstehenden B edingungen w ird vorgenomm en 
w erd en :

1 )  D iese G fiter w erden m it Ausnahm e der Entsch&di 
gung  ffir die aufgehobenen U rbaria lle istungen , Ren- 
tenvorschfi8se und R entenrfickstande welche aus- 
schliesslich den M ifleigenthum er vorbehalten werden, 
verkaufc,— daher de r K k u fe r  d ira u f  keinen A nspruch 
m achen kann.

2 )  Zum A usrufspreise w ird de r durch d ie gerichtliche 
SchŁtzung erhobene W e r th  dieser Gfiter m it 10,3 7 0 
fl. 2 0 k r. CMze angenom m en, m it dem Beisatze, dass 
diese Gfiter in  den zwei ersten  Term inen n u r fiber 
oder w enigstens um den Schatzungsw erth  verkauft 
werden. —  So llte  in diesen ersten  zwei T erm inen 
n icht w enigstens ein dem Schatzungsw erthe g leicher 
K au fp re is  angebothen w erden , fiir diesen F a li 
w ird zur E invernehm ung sam m tlicher M iteigenthfim er 
iiber die erleichternden B edingungen u n ter welchen 
diese Gfiter im  d ritten  T erm ine feilzubiethen sind, 
die T agsatzung  au f den 2 9. O ktober 185  6 um 4 U hr 
N achm ittags bestim m t, wobei d ie A usbleibenden als 
de r Stim m enm ehrzahl b e itre ttend , werden angesehen 
werden.

3 )  Je d e r  K auflustige ist verpflichtet den 1 Oen T heil des 
A usrufspreises, d. i. die Summę 103 7 fl. C. M ze im 
baaren, oder in P fandbriefen  der galiz. st&ndisoh. Kre- 
d itsansta lt sammt den n icht fillig en  Coupons nach den 
letz ten  in der L em berger Z eitung ersichtlichen Course 
oder in offen tlichen 5 / ,00 O bligationen nach dem le tz ­
ten  Course der W ien er - Z eitung, ^edoch n icht iiber 
den N om inalw erth, zu  H anden der Feilb ie thungs- 
Kom m ission als V adium  zu erlegen, welches dem 
M eistb ie ther in den K au fp re is  eingerechnet, den U i- 
b rigen  aber, nach b eend ig ter L iz ita tion  zuriickgeste llt 
w erden w ird.

4 )  D er M eistb ie ther w ird gehalten  sein, d ie Forderungen 
der H ypothektrglS-ubiger nach Mass des angebothe- 
nen K aufschill.ngs zu libernehm cn —  den R est des 
Kaufpreises aber w elcher nach E inrechnung  des im 
baaren  erleg^en V a d iu m s oder im Falle  des E rlages 
in Pfandbriefen oder O bligationen nach vorlaufiger 
E inlósung derselben im baaren , und Falls einer der 
M iteigen thum er M eistb ie ther geblieben w are, nach 
A bzug des ihn betreffenden A ntheils an dem K au f- 
preise, dann nach A bschlag der vom K&ufer zu iiber- 
nehm enden H ypothekarforderungen v e ib le ib t, und 
welcher K aufpreisrest in 6/7 T h eilen  bei einer gleich 
nach abgehaltener L iz ita tion  zu bestim m enden T ag- 
fahrt, wozu die M iteigen thum er und der K in fer, er- 
ste re  un ter der S trenge  vorgeladen werden, dass die 
n ich t erscheinenden der Stim m enm ehrheit der Anwe- 
senden b e itre tten d  angesehen w urden, —  erm ittelt 
w erden w ird —  biunen 3 0 T ągen  nach ihnen bewirk- 
te r  Z ustellung des Bescheides iiber die Annahm e des 
L iz ita tions-A ktes zu G ericbt, zu H anden der M itei­
g en th u m er zu zahlen oder m it deuselben wegen Ui- 
bernahm e und Z ahlungsart der H ypothekarforderun­
gen , so wie des auf die einzelnen M iteigenthum er ent- 
fallenden Kaufpreises ein Uibereinkomm en zu treffen 
und sich h ioriiber binnen derselben F n s t  vor G erich t 
auszuweisen —- wobei es sich von selbst versteh t, dass 
bei dem  Um stande, als die U rbarial-Zuw eisungs-V er- 
handlung rucksich tlich  dieser G iiter im Zuge is t, der 
K&ufer d ie  H ypothekarforderungen je n e r  G laubiger, 
welche m ittlerw eile  auf die U rbarialentsch& digung ge- 
w iesen w lirden, vom Kaufpreise nich in A bzug brin - 
gen  kann.

fi) D a  dem  H errn  Simon Piasecki der leb en slin g lich e  
F ruch tgenuss nach Maria P iasecka ia  1 i, T heile  der 
G iite r Z im nowódka und Plaw na zu steh t, so w ird ' / 7 
T h e il des Kaufpreises bis zum Erlóschen dieses 
F ruchtgeuusses beim K&ufer belassen, de r jedoch  ge­
halten  sein w ird , 5 / , flo In teressen  von d iesen ‘/ 7 
T heile  a lljah rlich  decursive zu H anden des F ruch tge- 
n iessers zu  e n tr ich te n , nach E rlóschen des F ruch tge- 
nusses ab er den T heil des K aufpreises den 
R echtsnehm ern des H r. Simon P iaseck i zu bezahlen, 
welehe V erb ind lichkeit des K aufers! im  Lastenstande 
d e r G iite r  Zim nowódka und P law na im  G runde d ie­
ser L izitationsbedingungen in tab u lirt w erden w ird.

6)  Sobald de r K&ufer der 5ten  B edingung  Genfige ge- 
le iste t haben  w ird , w ird ihm das E igen thum  der e r  
standenen Gfit-er ausgefolgt, derselbe als E igenthfim er 
in tab u lirt, und in den physischen B esitz  auf seine Kos- 
sten  eingefQ hrt, — jedoch derselbe de r G ebiihr fu r  
U ibertragung  des E igenthum s und In tabu lation  aus 
Eigenem  ohne A bzug vom K aufpreise selbst zu tra- 
gen  bat.

' )  V om  T ag e  des e rlang ten  physischen Beaitzes der ge 
kauften  Gfiter, ist de r K&ufer verbunden alle 
lasten , S teuern  und G iebigkeiten aus se in em  

ohne A bzug  vom K aufpreise zu b e z a h le n , ^ ® hBellen 
e r  f i ir  andere  vor der U ibergabe etwa 
RfickstŁnde n ich t verantworUich. vor8tehenden

8 )  So llte  de r K&ufer auch nur einer

B edingungen n ich t naohkommen, so w erden diese Gli­
te r  auf A nlangen auch eines de r M iteigen thum er ohne 
neuerliche S ch a tzu n g  auf seiae Gefahr und K osten  in 
einem  einzigen T erm ine  auch unter dem Sch&tzungs- 
w erthe  v e rk a u f t,  und  zu r D eckung des Ausfalls n ich t 
nu r das V ad ium  f ttr  Sachen der M iteigenthfim er ve r­
s o n  u n d  dem selben auf ih r Gesuch ohne w eitere 
V erh an d lu n g  ausfolgbar e rk lfirt, sondera der wort- 
T lich.ge K-ilufer aueh  noch f iir  den Abgang des K auf­

preises und  sonstigen  Scł-aden m it seinem anderw eiti- 
gen  Y erm ógen haftend  sein.

9 ) D er Seh& tzungsakt n»d das ókonomische Inventar, 
dann d e r landt&fliche A uezug de r G iite r kann in der 
R egistra tar von den  K auflustigen  eingesehen oder in 
Abschrift bebeben w erden.

I I .  Von dieser F e ilb ie thung  w erden  die iiber den Gfi- 
te rn  Zimnowódka nnd P law na h y p o thez irten  G lSubiger 
und zw ar:

D ie  k. k. Finamzprokuratur N am ens d e r G em einden in 
Plaw na, Sendziszów and Zim nowódka, dann S tróżna B er- 
dechów, wie auch der Gemeinden in W esołow ski, B rzaóski 
und W idom ski und —  H err Karl Śm ietański, v e rs tan d ig t.

Aus dem R athe des k. k. K reisgerichtes.
N eu-Sandez am  2 ten  August 18 5 6 .

ObwlesicJtenle.
[L . 45  89 .] C. k. Sąd obwodowy Nowo-Sandecki do po­

wszechnej podaje wiadomości, iż na prośbę pp- Em ilii z P ia ­
seckich Sm ietańskiój i A leksyi z Piaseckich Neronowiczo- 
wój, celem zniesienia wspólnój własności dóbr Zim nowódka 
z p rzy leg łościam i, licytacya publiczna dóbr Zim nowódka i 
P law na w obwodzie Sandeckim  położonych —  w T ab u li 
krajow ój Dom. 65 . p . 2 3 9 . i 2 8 5 , Dom. 3 3 2 . p. 3 2 6 , się 
znachodzących—  pp. Szczęsnego Piaseckiego, Em ilii z P ia ­
seckich S m ietańsk ićj, H onoraty G abryeli A nieli 3ch imion 
P iaseck  ój, A leksyi z Piaseckich Neronowiczowćj i Henryki 
Piaseckiej, nakoniec Szym ona P iaseckiego własnych—  w tu ­
tejszym  c. k. Sądzie  obwodowym w dwóch term inach to 
je s t  2 5 września i 29  październ ika  1 8 5  6 zawsze o godzi­
nie 10  z rana  odbyó się m ająca, pod następującem i w arun­
kam i przedsięw ziętą b ę d z ie :

ł )  Rzeczone dobra  sprzedane będą  bez w ynagrodzenia 
za  zniesione powinności poddaóeze, rów nie bez zali­
czek w ren tach  i bez resztu jących re n t, k tó re  w yłą­
cznie d la  w spółw łaścicieli zatrzym ane zo stan ą , i do 
k tórych  zatóm n ie  może rościć sobie prawa.

2 )  Za cenę wyw ołania stanowi się uznana sądownie w ar­
tość szacunkowa rzeczonych dóbr w ilości 10 ,3  7 0 z łr. 
2 0 kr. m. k. z tśm  dodatk iem , iż dobra te  w p ier­
wszych dwóch term inach ty lko  za w iększą lub przy- 
najmniój za cenę szacunkową sprzedane będą. Gdyby 
w pierw szych dwóch term inach eena kupna przynaj- 
mniój w artości szacunkowćj się rów nająca ofiarowaną 
n ie b y ła , na ten  czas celem przesłuchania wszystkich 
współw łaścicieli względem  u łatw ienia warunków, pod 
którem i rzeczone dobra w trzecim  term inie sprzedane 
być m ają, wyznacza się term in na dzień 2 9 paździer­
n ik a  1 8 5 6  o g o d z in ie  4  po południu, p rzy  czćm nie 
zgłaszający s ię  n w a ś a n e m i będę, jak o b y  do większości 
g łosów  przystąpili.

3 )  K ażdy chęć kupna m ający, obow iązany je s t  dziesiątą  
część ceny w yw ołania, to  je s t ,  ilość 1 0 3  7 z łr . m. k . 
w gotowiźnie lub w listach  zastawnych T ow arzystw a 
kredytow ego galicyjskiego wraz z n iezapadłem i dotąd  
kuponam i w edług ostatn iego w Gazecie Lwowskiój no­
towanego kursu , lub też w 5 /100 obligacyach państw a 
w edług ostatn iego tychże kursu  przez G azetę W ie ­
deńską w ykazać się m ającego, jed n ak  nigdy nad w ar­
tość nom inalną jak o  zak ład  do rąk  komisy i licytacyj- 
nćj złożyć, k tó ry  to  zak ład  najw ięcćj ofiarującemu do 
ceny kupna w rachow anym , innym  zaś po skońezonćj 
licytacyi zwróconym  będzie.

4 )  N ajw ięcćj ofiarujący obowiązany będzie pretensye 
w ierzycieli h ipotecznych w m iarę ofiarowanćj ceny ku­
pna na siebie p rzy jąć  —  resztę  zaś kupna, k tó ra  po­
zostanie po wrachowaniu w gotow iźnie złożonego wa­
d iu m , lub w razie złożenia listów  zastawnych albo o- 
bligacyj państw a po nastąp ionćj wymianie takowych 
w gotowiźnie, a  w razie, gdyby k tóry  ze w s p ó ł w ł a ś c i ­

cieli najw ięcćj ofiarującym  został, po potrąceniu przy- 
padającćj nań części ceny k u p n a , jak o  też nareszcie 
po po trącen iu  w ierzytelności tabularnych, które kupu­
jący  p rzejąć  je s t  obowiązanym , i k tó ra  to resztująca 
cena kupna w 6/? częściach na term inie zaraz po o 
bytćj licytacyi wyznaczyć się m ającym , do tórego 
współw łaściciele i kupujący, pierwsi pod tjm  rygorem  
wezwanym i z o s tan ą , iż niezgłaszający się ™  anem i 
będą, jakoby  do większości g ło s ó w  obecnyi- p rzy stą -

... . . .  *  przeciągu 30  dni p 0
p i l i -  oznaczoną będzie ak t U c jU  ?
doręczeniu im uchwały, mocą » J /  yJ 7
do sądu  przyjętym  został, do rąk wspo w łaścicieli za­
płacić lub z niemi względem
cenią w ierzytelności tabularnych jakotoż przypadłeją-
cći na  każdego z w s p ó ł w ł a s n i  ceny kupna ugodę 
zrobić i względem tego, w tymże samym czasie p rzed  
sadem i i  wykazać -  sam °  F * e z  się rozu-
m f . r  iż Z powodu toczącćj s,ę p e rtrak tacy i w zględem  
przyznania wynagrodzenia u rbarya lnego  z rzeczonych
d ó b r  kupiciel pretensye hipoteczne owych w ierzycieli, 
którzyby tym czasem na k ap ita ł m dem nizacyjny p rze­
k a z a n i  z o s t a ł . ,  o d  ceny k upna  po trąc ić  n iem a praw a.

5 )  Ponieważ P Szymonowi P iaseck iem u przynależy się

^ Ma^ c i T t  J7 - yW°tn e  Praw o użytkowania
w /  części d o b r Z im now ódka i P ła w n a , zatem %
część ceny k u p aa aż do w ygaśnięcia tegoż praw i

d S E T  ^  kU pide lu  A  zostaw ia , k tó ty  je -  
d u ^ ż e  obow iązanym  będzie */100 od setk i z tój %

ę i corocznie z dołu (decursive) do rąk doiywo-
* Ulszcz a ó ? po w ygaśnieniu praw a użytkowania 

^  i 7 ceny kupna prawonabywcom p»
m ona P iaseck iego  sp łacić , ktdryto  o b o w ią z e k  kupi­
e n ia  yę stan ie  biernym  dóbr Z im n o w ó d k a  i Pław na
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Da m ocy tych tu  w arunków  licytacyjnych intabulo­

wanym  zostanie.
G) Skoro  kupiciel 5m u w arunkow i zadość uczyni, od­

daną mu będzie w łasność nabytych d ó b r, zostanie 
j ik o  w łaścic ie l tychże intabulowanym  i na swoje ko­
szta  w fizyczne ich  posiadanie wprowadzonym —  je ­
d n a k ie  n a le iy to ść  za  przeniesienie własności i za 
in tabulacyę z w łasnego bez potrącenia z ceny k u ­
p na  ponosić je s t  obowiązanym.

7) Od dnia wprowadzenia kupiciela w fizyczne posia­
danie kupionych dóbr, będzie ten ie  obowiązany 
w szelkie ciężary gruntowe, podatki i daniny z wła­
snego bez potrącenia z ceny kupna zaspakajać, prze­
ciwnie zaś nie będzie odpowiedzialnym co do zale­
głości jeszcze przed oddaniem powstałych.

8 )  Gdyby kupiciel którcmukolwiek ze w zwyż wymie­
nionych warunków licytacyjnych zadosyć nie uczy­
n ił , na ten czas kupione dobra na żądan ie  które­
gokolwiek ze współwłaścicieli bez nowego oszaco­
wania na jego koszt i niebezpieczeństwo w jednym 
terminie także niżój ceny szacunkowej sprzedane bę­
dą, i dla pokrycia ubytku nie tylko vadium na rzecz 
współwłaścicieli przepadnie i na żądanie tychże o- 
rzeczonem będzie , że takowe bez dalszćj rozprawy 
wydane zostanie, a nadto zawodzący kupiciel jeszcze 
za niedobór kupna i wszelką szkodę swym całym 
majątkiem odpowiadać będzie.

9 ) Chęć kupienia mającym dozwala się akt oszacowa­
nia i inwentarz ekonomiczny jako tćż wykaz hipo­
teczny tych dóbr w registraturze przejrzeć lub w od­
pisie podnieść.

O rozpisanćj tćj licytacyi zawiadamiają się wierzyciele 
hipoteczni dóbr Zimnowódka i Pławna jako to: c. k. Pro- 
kuratorya skarbowa imieniem gmin Pławna, Sendziszów 
i Zimnowódka, równie S tróżna, Berdychów, jako tćż 
gmin W esełowski, Brzański i W idom ski nakoniec pan 
K arol Śmietański.

Z rady c. k. sądu obwodowego.
Nowy-Sącz d. 2 sierpnia 1 856 . (1 7 1 6 -1 -3 )

E d i k t
[Nr. 4587] Vom k. k. Neusandecer Kreisgerichte wird dem 

dem Leben und W ohnorte nach unbekannten Feliks Kamiński 
m ittelst gegcnwartigen Edictes bekannt gem acht, es haben 
wider ihn und andern Mitbelangten Karl Rogawski und Edmund 
Grabowski noch beim bestandenen Tarnow er k. k. L andes- 
rcchte untenn 15ten August 1855. Z. 15,269 wcgen Ldschung 
des fiber Ołpiny, Rozembark und Racław ice wie Dom. 258 
pag. 214. n. 2. on. und pag. 181. n. 43. on. intabulirten Kauf- 
scliillingsvestcB pr. 43.000 fl. CM. dann der ewentuelen V er- 
bindlichkeit zur Zahlung der Summę 10.000 fl. und zur Z ah- 
lung des Pachtzinses von jahrlichen 5,700 fl. CM. die Klage 
angebracht. und um richterliche Hilfe gebeten, woruber nach dem 
die erstbrlangte Eufemia Rogawska statt der Einrede die 
einwilligende Loschungserklarung erstattet hat, zur E rs ta t-  
tung der Miteinrede und der ferneren Verhandlung die T ag- 
satzung auf den 22ten Oktober 1856  urn 10 Uhr Vormittags 
angeordneł worden ist.

Da der Aufenthaltsort der Belangten unbekannt is t ,  so hat 
das k. k. Kreis-G ericht zu dessen Vertretung und auf Ge- 
fahr und Kosten den hiesigen Hr. Landes-Advokaten Dr. 
Pawlikowski mit Substituirung des Hr. Landes-Advokaten 
Dr. Zieliński ais Curator bestellt, mit welchem die angebrachte 
Rechtssache nach der fur Galizien vorgeschriebenen G erichts- 
ordnung verhandelt werden wird.

Durcfi dieses Edict werden demnach der Belangte erin- 
nert, zur rcćhten Zeit entwedcr selbst zu erscheinen, oder 
die erforderlichen Rechtsbehelfe dem bestellten V ertreter m it- 
zutheilen, oder auch cinen andern Sachwalter zuw ahlen, und 
diesem k. k. Kreisgerichte anzuzeigen, uberhaupt die zur Ver- 
theidigung dienlichen vorschriftsmassigen Rechtsmitlel zu e r-  
greifen, indem er sioh die aus dereń Verabsaumung entsteh- 
enden Folgen selbst beizumessen haben wird.

Vom k. k. N eu-Sandecer Kreisgerichte.
Neu-Sandez den 2ten August 1856. (1 6 8 1 -1 -3 ]

E d i c t .
[N. 4.634] Vom k. k. Neu-Sandecer K reis-Gerichte werden 

die dem Leben und W ohnorte nach unbekannten Anna K u- 
negunde W itwicka, Michael W itwicki, Franz W itwicki, Sa­
lomea und Ludwika W itwickie, Kasper Magdalena und Victo- 
rie Witwickie, Franz Xaver W itwicki, Susanna W itwicka, 
Zeno und Michael W itwickie, unu im Falle dereń erfolgten 
Todes dereń dem Namen, Leben und W ohnorte nach unbe­
kannten Erben m ittelst gegenwartigen Edictes hiemit v e r- 
standiget, dass wider dieselbcn Peter Krzyniecki unterm 23ten 
Juli 1856. Z. 4.634, wegen Lfischung aus dem Gute Poremba 
dolna einer ffir Jo sef W itwicki heftenden Manifestation h ie- 
gerichts Klage angebracht und um richterliche Hilfe gebeten 
haben. woruber zur infindlichen Verhandlung dieses R echts- 
stre ites die Tagsatzung auf den 5ten November 1856 um 10 
U hr Vormittags auberaumt worden ist.

Da der Aufenthaltsort der Belangten unbekannt is t, so hat 
das k. k. Krcisgericht zu deren Vertretung und au f deren Ge- 
fahr und Kosten den hiesigen L andes- und Gerichts-Advoka- 
ten J. U. Dr. Herrn Paw likow ski mit Substituirung des Lan­
d es- und Gerich s -  vokaten J . U. Dr. Herrn Bcrsohn als 
C urator bestellt, mi wechem die angebrachte Rechtssache 
nach der fur Galizien vorgeschriebenen Gerichtsordnung ver­
handelt werden wird.

Durch dieses Ed'Ct ™ rd de“ nnch die Belangte erin- 
nert, zur rechten Zeit HPm8ei, z,u erscheinen, oder die
erforderlichen Rcchtsbe . S a - l  V ertreter m itzu-
theilen, oder auch einen a nheJh er zu wahlen, und
diesem Kreisgerichte « •  *ur Verthei-
digung dienlichen vorschrifts ?  , .  amittel zu e rgrei-
fen, indem sie sich die aus ®ICD j„naUmuns ei>tstehenden 
Folgen selbst beizumessen haben ■

Vom k. k. K r e i s g e r i c h t e  in Neu-Sandec
Neu-Sandez den 2. .A ugust 1856. __________(1682-1-3}

Kundmachung
[Z. 1604.] Vom M agistrate der K reisstadt Wadowice wird 

hiermit zur allgemeinen Kenntniss gebrach t, das zar e,_ 
stellung des zur Beleuchtung der 20 Stucke stadtisc le a -
ternen, erforderlichen doppelt rafinirten Rfibsfihlsi <jaDn der 
kleineren B eleuchtungs-E rfordernisse, die Lizitation un 
Offertverhandlung am 28 . A ugust 185 6  um 9 Uhr Vormit­
tags in der hierurtigen M agistrats-K anzlei abgehalten w er­
den wird.

Der herabzustellende Ausrufspreis wird von einem Zentner 
des doppelt rafinirten Bfibsohls mit 47 fl. CMze eigcnllich fur 
d e erforderlichen 6 Zentner 21 Pfund 21 Loth mit 292 fl. 
16s/4 kr. ohne den kleineren sammtlichen Erfordernissen an- 
genommen werden, wuvon jeder Untemehmungslustige zu
Handen der Li/.itations-Commission das 10/100 Vadium in der 
Hfihe von 30 fl. er egen haben wird. Die Lizitationsbe- 
dingnisse sind in den m ss unden in der M agistrats-K anzlei 
zur Einsichtsnahme bere.t.

M agistrat W adowice 7. August 1856. (1 6 8 9 -1 -3 )

A n k u n d i g u n g ; .
Zur Verpachtung der Rzeszower stadtischen Gefalle ffir 

die Zeit vom 1. November 1856 bis Ende October 1859 wurde 
unter dem 26. Juni 1856, Z. 6244 die L izitationstagfahrt mit 
deni Termine vom 16. Juli 1856 und 4 \.  Juli 1856 ausge- 
schrieben.

Nachdem diese T e r m i n e  fruohtlos verstnchen sind, so fin- 
det man eine wicderholte Lizitations-Verhandlung u. z.:
а) Zur Verpachtung des Schlachthauses mit dem A usrufs- 

preise des jahrlichen Pachtschillings von 187 fl. 30 kr. 
auf den 28. August 1856

б) Des Ochscnstandes auf der stadtischen Hutwcide Błonie, 
mit dem Ausrufspreise des jahrlichen Pachtschillings von 
122 fl, auf den 29. August 1856 mit dem Bemerken aus- 
zuschreiben. dass es Jedermann frei steht, die L izitations- 
Bedingnisse beim h. v. k. k. Bezirksamte einzusehen, und 
dass solclie am Lizitationstage bekannt gegeben werden.

Unlernelmiungslustige werden eingeladen, sich am obigen 
Termine zur Lizitation in der Kanzlei des k. k. Bezirksam - 
tes um 9 Ukr Vormittags mit dem 10 % Vadium versehen 
einznfinden (1 6 9 2 -2 -3 )

E d i c t .

[N. 2343.] Vom k. k. Bezirksamte Biala als Gericht wird 
hiemit kund gemacht: Es sei fiber Anlangen der Mathias 
Gaschschen Pupillarvormundschaft in Lipnik de praes. l l te n  
Juni 1856. Z. 2343 jud. in die fiffentliche Feilbiethung der 
dem Andreas Schnatzke in Lipnik sub N. 288 gehorigen, aus 
einem unausgebauten gemauerten Muhlgebilude, eines Neben- 
gebaudes mit zwei W ohnzimmern, Scheuer und W agen- 
sehopfens, dann 20 Joch 1010'/, Quadratklafter Grundstiieken 
bestehenden Reals wegen schuldigcn 300 fl. CMze c. s. o. 
gewilliget, und hiezu vor der Hand zwei Lizitationstagfahrten 
zum lOten September und 15ten Oktober 1. J . jedesinal um 
10 Uhr Vormittags im hiesigen Gerichtsgebaudc mit dem An- 
hange anberaumt, dass das fragliche Reale bci diesen nur um 
oder fiber den mit 13.242 fl. 4 kr. CMze erhobenen Schazungs- 
werthe unter nachstelienden Bedingungen hintangegeben wird.

1) Jeder Lizitant ist verpflichtet, vor dem ersten Anboth ein 
5 “/  Vadium von dem Ausrufspreise pr. 13242 fl. 4 kr. 
CMze mit 662 fl. CMze zu Handen der Lizitations-Com- 
mission im Baaren zu erlegen.

2 ) W ird der E rsteh er gehaltcn sein, die exequirte Summe 
pr. 300 fl. CMze sammt Nebengebfihren so wie jenc pr. 
353 fl. 30 kr. CMze sammt Zinsen auf Abschlag des 
Kaufschillings binnen 30 Tagen nach genehmigten Lizi 
tationsaktc zu Handen des Gerichtes zu erlegen.

3 ) l6t der E rsteher verpflichtet, die auf der erkauften Rea 
litat haftenden Schulden insoweit sich der zu biethende 
Kaufpreis erstrccken w ird , auf Grund des § . 436. G. G. 0. 
zu fibernehmen, wenn die Glaubiger ihr Geld vor der 
allenfalls vorgesehenen Aufkundigung nicht annehmen 
wollten.

4 ) Solltc der E rsteher den Lizitationsbedingnissen nicht 
pfinktlich nachkommen, so wird fiber neuerliches A nsu- 
chen der Exekutionsfuhrer in die Relizitation auf Kosten 
und Gefahr des Kontraktsbrfichigen Erstehers auch ohne 
einer nochmaligen Schfitzung gewilliget, und das ausge- 
bothene Objekt um welch immcr noch so niedrigen Preis 
auch unter der Schatzung bei einer einzigen Lizitation 
hintangegeben, und der E rsteher verhalten werden, den 
gegen seinen Anboth erzielten Minderbetrag mit seinem 
Vadium oder sonst wo immer auffindbaren Vermfigen zu 
ersetzen, im Falle jedoch der neue Anboth keines E r­
satzes bedfirfte, wird das erlegte Vadium zu Gunsten des 
Lizitationsfondes eingezogen.

5 ) Der E rsteher ist vcrbunden, den angebothenen Kaufscliil- 
ling von dem Tage des Zuschlages zu verzinsen, und die 
samtlichen Kosten der Zuschreibung, Verbucherung und 
Uebertragsgebuhren aus Eigenem zu tragcn.

6) W ird  dem E rsteher das Einantwortungsdekret erst dann 
ausgefertiget, und mit diese.n die phisische Uebergabe 
gepflogen, wenn derselbc sich fiber die vorstehenden Be- 
dingnisse gehiirig ausgewiesen haben wird.

7) Eviction wird dem K aufer, weil der Vcrkauf gerichtlich 
geschieht, nicht geleistet.

Biala den 25. Juni 1856.
(1661-3 ) Der k. k. B ezirks-Vorsteher.

A n k u u d i g u t i g .

[X. 652.] Vom Tarnower k. k. Kreisgerichte wird bekannt 
gemacht, dass zur Sicherstellung des ffir dasselbe im V er- 
waltungsjahre 1857 erforderlichen Beheitzungs-M aterials von 
beilaufig 183 N. Oest. Klafter harten B u ch en -S ch e ite r-H o l- 
zes eine Lizitation am  29. A u g u s t  1 8 5 6 , und wenn diese 
ungfinstig ausfallen sollte, cine zweite am 5. S e p t e m b e r  
1 8 5 6  u n d  e i n e  d r i t t e  a m  12 .  S e p t e m b e r  1 8 5 6 , je -  
desmal Vormittags um 9 Uhr in der Kreisgerichts -  Kanzlei 
abgehalten werden wird.

Untemehmungslustige, vcrselien mit einem Vadium von 
100 fl. C. Mze. werden zum Erscheinen bei dieser Lizitation 
mit dem Bcisatzc eingeladen, dass die Bedingnisse hierge- 
riehts wahrend der Amtsstunden eingesehen und dass auch 
schriftliche diesen Bedingnissen entsprechenden Offerten vor 
und wahrend der Lizitations -  Verhandlung der L izitations- 
Commission ubergeben werden konnen.

Vom Presidium des k. k. K reisgerich tes.
Tarnow am 11. August 1856. (1697-1 3)

E d i c t .

[Z. 5555.] Vom k. k. K rakauer Landesgerichte wird der 
Frau Emilie lm o Jankow ska 2do voto Nenadel mittelst ge­
genwartigen Edictes bekannt gemacht, es habe wider dicselbe 
wegen der W echselsumme pr. 25 fl. CMze s. N. G. Nathan 
Grajower Handelsmann in Krakau eine Klage de praes. 15. 
Februar 1856 angebracht und um richterliche Hilfe gebethen, 
worfiber mit dem Besoheide vom ' ten Marz 1856 Z. 1971 
der Belangten die Zahlung des Betrages von 25 fl. CMze 
sammt 6 100 vom 29ten Juli 1855 laufenden Interessen und 
Gerichtskosten mit 3 fl. 30 kr. CMze binnen drei Tagen un­
ter wechselrechtlicher Strengc aufcr egt wurde.

Da der Aufenthaltsort der Belangten unbekannt is t, so hat 
das k. k. Landesgericht zu ihrer ertretung und auf ihre 
Gefahr und Kosten den hiesigen k. k. Landesadvokat Dr. 
Balko mit Substituirung des Herrn Advokaten Dr. Zucker als 
Curator ad actum der Zustcllung der ahlungsauflage ddto 
3ten Marz 1856 Z. 1971 bestellt, welchem gleichzeitig dieser 
Bescheid zugestellt wird.

Krakau am 6ten August 1856. (1714-1 -3 )

N. 3 9 6 9 .  K  (I i C  ( 1 6 3 0 - 3 )
„ .v °m k. k. Kreisgerichte in Neu-Sandec werden i„ p 0]ge 
EinschreitenB des F au stin , P o rt, Ladislaus Zuk Skarzewskie 
der Er. Ludwina W yszkow ska, Maria und Hedwig ^uk  S ka-
rzevvskie bucherlichen Bcsitzer und Bezugsberechtigten des 
im Sandecer Rreise liegenden, in der Landtafel Dom. 292 
o f  f . , n' ‘j ’ haer. vorkommenden Gutes Przyszowa dolna 
Bchufs der Zuweisung des mit E rlass  des mittelst Entscha- 
digungs Anspruches der k. k. Grundentlastungs Bezirks Com-
m ission  in N eu-Sandec vom 14. May 1856 N. 1764 im Be-  
trag e  von 18,189 fl. 524,g fcr 0M defln;,iv  erm ittelten U rba- 
r ia l E n tschad igungs K ap ita ls, vorbehaltlich  des von der k. k.
Grundentlastungs Ministerial Commission fiber den Betrag 
des Entschadigungs Kapitals zu erlassenden Enderkenntnisses 
diejenigen denen ein H ipothekarrecht auf den genannten Gfi_ 
tern zusteht h iem it, aufgefordert, ihre Forderungen und An- 
spriiche langstens bis zum 30. September 1856 beim k. k.

Kreis-Gerichte in Neu-Sandez schriftlicli oder mfindlich an- 
zumelden.

Die Anmeldung hat zu en thalten :
a )  die genaue Angabe des V or- und Zunamcns, daunW ohn- 

ortes (H aus-N ro) des Anmelders nnd seines alllalligcn 
Bevollmachtigten, welcher eine mit  ̂den gesetzlichen E r­
fordernissen versehene und legalisirte Vollmaeht beizu- 
bringen ha t;

b) den Betrag der angesprochenen Hypothecarforderung, so- 
wohl bezfiglich des Capitals, als auch der allfalligen Zin­
sen, in so weit dieselben ein gleichesPfandrecht nnt dem
Capitale geniessen;

c) die bficherliche Bezeichnung dcr angemeldeten Post, und
d) wenn der Anmelder seinen Aufenthalt ausserlialb des

Sprengels dieses k. k. Gerichtes hat, die Namhaftmachung 
eines hierorts wohnenden Bevollmachtigten, zur Annahme 
gerichtlichcr Verordnungen, widrigens dieselben lediglich 
mittelst der Post an den Anmelder, und zw ar mit gleicher 
Rechtsw irkung, wie die zu eigenen Handen geschehene 
Zustellung. wfirden abgesendet werden.

Zugleich wird bekannt gemacht, dass derjenige. der die An­
meldung in obiger F ris t einzubringen unterlassen wfirde, so 
angesehen werden w ird , als wenn er in die Ueberweisung 
seiner Forderung auf das obigen Entlastungs-Capital nach M ass- 
gabe der ihn treffendcn Reihenfolge eingcwilliget ha tte ; 
und dass diese stillschweigende Einwilligung in die Uiber- 
weisung auf das obigen E n tla s tu n g s-Kapitał auch ffir die noch 
zu ermittelnden Betrage des Entlastungs-K apitals gelten wrerde; 
dass er ferner bei der Verhandlung nicht weiter gehort w er­
den wird. Der die AnmeldungsfHst VciBauinende verliert 
auch das Recht jeder Einwendung i»\d jedes Rechtsmittel 
gegen ein von den erscheinenden Betheiligten im Sinne §. 
5 des kais. Patentee vom 25. September 1850 getroffenes 
Uebereinkommen, unter der V oraussetzung, dass seine For­
derung nach Mass ih rer bucherlichen Rangordnung auf das 
Entlastungs -  Capital uberwiescn worden, oder im Sinne des 
§ . 27 des kais. Patentee vom 8. November 1853 auf Grund 
und Bodcn versichert geblieben ist.

Aus dem Rathe des k. k. Kreisgerichtes. 
Neu-Sandez am 21. Juli 1856.

L. 3 227 . E d i c t .  ( 1 6 6 8 - 3 )
Vom k. k. Tarnower Kreisgerichte in Folge Einschrei- 

tens der Eheleute Josef und Emilie Freiherrn Lew&rtow- 
skie Behufs der Zuweisung des m it Erlass der Krakauer 
k. k. Grundentlastungs - M inisterial - Commission vom 11. 
O ktober 1855 Z. 6203 ffir das im Bochniaer Kreise lib. 
dom. 55. pag. 3 83. liegende Gut Dobrociesz Górny V I. 
Antheils bewilligten Urbarial - EntschSdigungskapitals pr 
4452 fl. 2 0 kr. C. M ., diejenigen, denen ein Hypothe- 
karrecht auf den genannten Gutsantheil zusteht, hiemit 
aufgefordert ihre Forderungen und Ansprdohe langstens 
bis zum SO September d. J .  bei diesem k. k. Gerichte 
schriftlich oder mfindlich anzumelden.

Die Anmeldung hat zu enthalten:
a) die genaue Angabe des Vor- und Zunamens, dann 

W ohnortes (H a u s-N ro ) des Anmelders und seines 
allfklligen Bevollmfichtigten, welcher eine m it den 
gesetzlichen Erfordernissen versehene und legalisirte 
Vollmaeht beizubringen hat;

b )  den B e trag  d e r angesprochenen H ypothekarforderung, 
sowohl bezfiglich des C ap ita ls , als auch d e r allfal- 
ligen  Z in sen , in so w eit dieselben ein  g leiches P fan d  
rech t m it dem C apitale geniessen;

c ) die bficherliche B ezeichnung der angem eldeten  Post,
und

d) wenn der Anmelder seinen Aufenthalt ausserhalb des 
Sprengels dieses k. k. Gerichtes h a t, die Namhaft­
machung eines hierorts wohnenden Bevollmachtigten 
zur Annahme gerichtlicher Verordnungen, widrigens 
dieselben lediglich m ittelst der Post an den An­
m elder, und zwar mit gleicher Rechtswirkung, 
wie die zu eigenen Handen geschehene Zustellung, 
wfirden abgesendet werden.

Zugleich wird bekannt gemacht, dass derjenige der die 
Anmeldung in obiger F ris t einzubringen unterlassen wfirde 
so angesehen werden w ird , als wenn er in die Uiber- 
weisung seiner Forderung auf das obige Entlastungs - Ca 
pital nach Massgabe der ihn treffenden Reihenfolge ein 
gewilliget h k tte , dass er ferner bei der Verhandlung 
nicht weiter gehfirt werden wird. D er die Anmeldungsfrist 
Versfiumende verliert auch das Recht jeder Einwendung 
und jedes Rechtsm ittel gegen ein von den erscheinenden 
Betheiligten im Sinne §• 5 des kais. Patentee vom 25. 
September 1850  getroffenes Uebereinkommen, unter der 
Voraussetzung, dass seine Forderung nach Mass ihrer 
bficherlichen Rangordnung auf das Entlastungs-Capital U- 
berwiescn w orden, oder im Sinne des §. 2 7 des kais. 
Patentee vom 8. November 1853 auf Grund und Bo- 
den versichert geblieben ist.

Aus dem R athe des k. k. Kreisgerichts 
Tarnow den 31 Juli 185 6.

Kundmachung.
I Nr. 8610.] Ffir die k. k  Salinen in Wieliczka und Bo­

chnia sind im V .-J. 1856 noch nachsteliende Fourage-Artikel
einzuliefcrn, und zw ar: ,

Ffir W teltcxka:
3100 N.-O. Metzen Hafcr, — dann.

F u r Bochnia:
1505 N.-O. Metzen Hafcr, 135 Zentner Hen und 42 Zentner

Stroh. . . .
L ieferungslustige werden hievon mit dem verstandiget, dass 

sie h ierauf versicgelte, von ausseu mit dem VVorte „L iefe- 
rungsanboth bezeiclinete Offerte, welehe mit dem zur Sicher­
stellung des Antrages erforderlichen zehnperzentigen R eu-
gelde zu versehen sind, in Br • er§~ und Salinen-Di- 
rections-Kanzlei zu W ieliczka bis zum 26 ten  d J .  um  12  
Uhr Mittags einbringen konnen, wo die dicssbezuglichen L i- 
zitatiens- und beziehungsweise E 'eferungsbedingnisse, denen
s i c h  j e d e r  OfTerent genau untcrzielien m uss, w ahrend den 
gew ohnlichen A m ts s tu n d e n  einzusehen sind.

A uf nachtragliohe Anbothe wu durchaus keine Rficksieht

*. ■ « * -  S j . W h n - B S . U t a .
W ieliczka den 7ten August 18o6. (1 7 1 2 -1 -3 )

[N. 8 0 5 1 ]  Lizitations-Ankundigung1.
Von der k. k. Kammeral- Bezirks- Verwaltung in T ar­

nów, wird hiemit zur allgemeinen Kenntniss gebracht, dass 
die Einhebung der allgemeinen k. k. V erzehrungssteuer, 
a)  von der Fleischausscbrottung und die steuerbaren Vieh- 
schlachtungen (T arif Post 10 bis 1 6 ) in foJgenden Pacht- 
bezirken: I . Dąbrowa, II . Żabno, III. Szczucin, IV . Rado­
myśl, V. Tuchów, V I. Dembica, V II. Pilzno, V III. Ro­
pczyce, IX . Wielopole, X . Mielec und X I. Kolbuszów so 
wie des fu r die Stfidte Pilzno und Ropczyce bewilligten 
Gemeindezuschlages. b ) Vom Weinausschanke (T a rif  Post 
4 in 6 ) in den Orten 1. Dąbrowa mit Radgoszcz, 2. T ar­
nów, 3. Dembica, ą, P ilzno, so wie des den St&dten 
Tarnów und Pilzno bewilligten Gemeindezuschlages auf die 
Dauer von drey Jahren das ist vom lte n  November 1856 
bis letzten Oktober 1859 jedoch mit Vorbahalt des Roch- 
tes der wechselseitigen Aufkfindigung vor Ablauf eines je ­
den V erwaltungsjahres in der vcrtragsmassigen F rist im 
Wege der óffentlichen Versteigerung verpachtet wird.

Diese Verpachtung wird riicksichtlich der Fleischver- 
zehrungssteuer den Pachtbezirk,
ad I .

II.
III.
IV .
V.
V I.

Dąbrowa am 2 5. August 185 6
Żabno 
Szczucin , 
Radmyśl . 
Tuchów , 
Dembica , 

V II. Pilzno , 
V III. Ropczyce ,
IX . Wielopole ,
X . Mielec ,
X I. Kolbuszów ,

25.
26. 
26. 
2 7.
27.
28. 
28. 
29.

Vormittags 
Nachmittags 
V ormittags 
Nachmittags 
Vormittags 
Nachmittags 
Vormittags 
Nachmittags 
Vormittags 
Vormittags 
Nachmittags 

vom

A i i k u n d i g u n g - .

[Nr. 11291.] W cgen Sicherstellung der Bespeisung der Ge- 
fangenen der Strafanstalt in VI lsmcz auf das Verwaltungs- 
Jah r 1857 wird die Lizitation auf den 12. September 1856

der K r e i s a m t s k a n z l e .  au8geschr.eben
Der B edarf und das Vadium wird bei der Lizitationsver- 

handlung bekannt gemacht werden. E s werden auch schrift­
liche Offerte angenommen. .

Von der k. k. Kreisbehorde.
Bochnia am 31. Juli 1856.______________(1 6 7 4 -1 -3 ) 1

2. September 185 6
it . » n iTacumi
Hmgegen rucksichtlich der Verzehrungesteuer 

Weinausschanke fu r die O rte: 
ad 1. Dąbrowa mit Radgoszcz am 3. Septemb. 1856 Vormitt. 
ad 2. Tarnów am 3. September 185 6 Nachmittags
ad 3. Dembica „ 4. September 185 6 Vormittags
ad 4. Pilzno , 4. September 1 8 f6  Nachmittags
bei der k. k. Kammeral- Bezirks- Verwaltung in Tarnów 
in den gewóhnLcheo Amtsstunden vorgenommen, und wenn 
die Verhandlung nicht zur Beendiguog kommen sollte, in 
der weiters zub stimmenden und bei der Versteigerung be­
kannt zu machenden Zeit fortgesetzt werden. Der Fiskal- 
preis ist auf den jahrlichen Betrag bestimmt und zwar 
rficksichtlich:

a) Der Fleischverzebrungssteuer im Paehlbezirke. 
ad I. Dąbrowa mit 19 20 fl.
a II . Żabno „ 12 62 fl.
n III. Szczucin „ 441 fl. 36 kr.
„ IV. Radomyśl „ 1 3 4 7 f l S 6 k r .
* V. Tuchów „ 937 fl. 45 kr.
n V I. Dembica „ 3231 fl. 31 kr.
„ V II. Pilzno „ 1512 fl. 30 kr.
bievon entfallt an Verzehrungssteuer ffir die Stadt 494  fl. 
3 3 2/4 kr. an 1 5 %  Gemeidezuschlag 74 fl. 11 kr. und 
an Verzehrungssteuer ffir die Ortsehaften 943 fl. 4 5 %  kr.

Ad VIII. Ropczyce mit 1512 fl.
Hievon enifallt an Verzehrungssteuer ffir die Stadt 658 

fl. 51 /4 kr, an 1 0 ° o Gemeindezuschlag 65 fl. 2 7 %  kr. 
und an Verzehrungssteuer auf die Ortsehaften 7 92 fl. 
5 0 %  kr.
ad IX . Wielopole mit 313 fl.
„ X . Mielec mit 1983 fl.
„ X I. Kolbuszów mit 152 9 fl. 2 0 kr.

Hingegen rficksichtlich der Verzehrungssteuer vom W ein­
ausschanke fur die Orte. 
ad 1. Dąbrowa und Radgoszcz mit 115 fl.
ad 2. Tarnów mit 4200  fl. 58 k r ,  hievon entfallt an V er­
zehrungssteuer 2800  fl. 3 8 %  kr. und an 5 0 %  Gemeinde­
zuschlag 1400 fl. 1 9 %  kr. 
ad 3. Dembica m it 310 fl.
ad 4. Pilzno mit 180 fl. hievon entfallt an Verzehrungs­
steuer 144 fl und 5 0 %  Gemeindezuschlag 36 fl. CM.

Diejenigen, wulclle an dieser V ersteigerung Theil neh- 
men wollen, und nach den bestehenden Vorschriften nicht 
ausgeschlossen sind , haben einen dem zehnten Theil des 
Fiskalpreises gleichkommenden Betrag im Baaren oder in 
k. k. S taatspapieren, welche nach dem Kurs werthe be- 
rechnet und angenommfn werden als Vadium der Lizi- 
tazions Kommission vor dem Beginn der Feilbiethung zu 
iibergeben.

Schriftliche vorschriftsm&ssig verfasste mit dem 1 0 %  
Vadium belegte Offerten kommtn bei der Vorsteher der 
k. k. Kammeral Bezirks Verwaltung in Tarnów bis 6 U hr 
Abends vor dem Lizitationstage des betreffenden Paeht-
objectes flberrficht werden.

Die fibrigen Lizitazionsbedingnisse, so wie der Aus- 
weis fiber die, jedem der oberwfihnten Pachtbezirke zuge- 
wiesenen Ortsehaften kónnen bei dieser Senat B fzirks- 
Verwaltung in den gewfihnlichen Amtsstunden eingesehen 
werden

Tarnów am 9. August 1856. ( 1 6 9 9 - 3 )

A n k u n d i g u n g -
[Nr. 11289.] W egen Sicherstellung der Leinwandsorten 

ffir die W iśnicze!' S trafanstalt auf das V erw altungs-Jahr 1857 
wird die Lizitation auf den 11, September 1856 in der K re is- 
amtskanzlei ausgeschneben.

Das Erforderm ss und das Vadium wird bei der Lizitations- 
Verhandlung bekannt gemacht werden.

Es werden auch schrifiliche Offerte angenommen.
Von der k. k. Kreisbehorde.

Bochnia am 31. J„i[ 1856 (1 6 7 2 -1 -3 )

Ankundigung.
[Nr. 11193-] Zur S icherste llung  des Brennhoizbedarfes fur 

die Strafanstalt in W iśnicz auf das V erw altungs-Jahr 1857 
wurde die Lizitation alternativ auf hartes und weiches Brenn- 
holz auf den 28. A ugust 1856 in der Kreisamtskanzellei aus-
geschrieben.

Das Bedarfsquantum und Vadium wird bei der L izitations- 
verhandlung bekannt gemacht werden.

Es werden auch Bchriftliche Offerte angenommen.
Von der k. k. Kreisbehorde.

Bochnia am 31. J uli 1856. (1673-3 )

Antoni k tobukow skt Redaktor odpowiedzialny. w Drukarni Czasu. C saplińtki Antoni zarz^dzca drukarni.


